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Rozporządzenie językowe ministra Pit- 
reicha wywołało popłoch w szeregach nie- 
mieckich, a dziennikarstwo niemieckie rzuciło 
się z gwałtownością lawiny górskiej na mi- 
nistra wojny, na Derschatię ns wszystko, 
wszystkich i wszędzie, a przyłącza się do 
tych jęków  patryotyczno-centralistyczno-ger- 
mańskich risum teneatis ukochane nasze do- 
mowe Dilo, uputrające naturalnie w tej spra- 
wie tylko korzyści Polaków, a krzywdy 
ruskiej. 

Korzyść z tego chyba taka. że może na- 
reszcie Czechom otworzą się oczy na politykę 
ruskich prowodyrów. która bez maski już 
oznajmia, że pójdzie na służbę niemiecką, że 
sprzed: prawa Słoweńców, Kroatów, Czechów 
a nawet Rusinów, byle pognębić przy tej 
okazyi Polaków, a gdy się nie da ich zgnębić, 
to bodaj dać im szczutka w nos. 

W sprawie jezyka w armii zajęło jedy- 
nie Koło polskie słuszne i rozumne stanowi- 
sko i dlatego też tylko reprezentacya polsku 
z tej sprawy wyszła zwycięsko, dowodząc i 
zręczności politycznej przywódców <oła pol- 
skiego i konsekwencyi w uchwałach i postę- 
powaniu reprezentacyi naszej a Niemcy za 
wsze szowinizmóm się kierujący, urządzili 
sami dobrowolną „sziapę*, z której trudno im 
się wydostać i za którą pienią się z wście- 
kłości — naturalnie nie na siebie. Znowu z 
tego okazało się, że logika i konsekwencya 
nawet w polityce odnosi zwycięstwo 

Koło polskie stanęło w sprawie ustępstw 
wojskowych dla Węgier na stanowisku bez- 
względnej ufności do osoby naczelnego wo- 
dza, z najglębszego przeświadczenia, że cesarz 
Austryi jest najdoskonalszym patryotą i że 
pragnie najbardziej ze wszystkich obywateli 
tego państwa silnej potężnej monarchii 
a więc także dzielnej i bitnej armii. Słowa 
wielkodusznego monarchy, które tak dosko- 
nale przed dziesięciu laty scharakteryzowały 
jego stosunek do nas: „cieszę się, że jestem 
wśród was, bo się tak doskonale rozumiemy* 
można znowu powtórzyć. 

Stosunek parlamentu do osoby panują- 
cego jest stanowczo odmiennym na Węgrzech 
a w Austryi. Austrya ma tyle praw konsty- 
tucyjnych ile jej nadała korona, a bez san: 
keyi korony ustaw zasadniczych, a więc 
i "onstytucyi zmieniać nie wolno; król wę- 
gierski uznał prawa konstyticyjne krajów 
korony św. Szczepana i ma tyle prerogatyw, 
ile mu ta konstytucya nadała. 

Stąd więc ustawa: wszelkie prawa koro- 
ny pochodzą z woli narodu i z uchwał sejmu 
węgierskiego — mu historyczno-konstytucyjne 
uzasadnienie na Węgrzech, ale przeszczepić 
ją do stosunków „ustryackich pure et simple 
to chyba ani w historycznym rozwoju Austry1, 
ani w jej przeszłości jako państwa absolu- 
tystycznie rządzonego, uzasadnienia znaleść 
nie może. 

Bardzo ponętną rzeczą jest dla posłó « 
i dla parlamentu powiedzieć: „wszelka wła- 
dza odemnie pochodzi“, ale i do wygłoszenia 
tej wielkiej teoryi potrzeba pewnych pod- 
staw, potrzeba uzasadnienia, potrzeba trady- 
oyi historycznej i obowiązujących ustaw. 

Jeżeli więc konstytucya Austryi zastrze- 
ga dla monarchy prawo decyzyi samoistnej 
w pewnych kwestyach, logicznie i konsek 
wentnie prawo to uznać i wypowiedzieć na- 
leży. Dlatego też deiegacya polska słuszność 
miała, głosując za rezolucyą p. Derschatty, 
choć z pewną abnezacyą z praw reprezenta- 
cyi ludów. Okazało się, że postępując tak, 
ufając wiedzy i doświadczeniu monarchy 
i rozumiejąc tego monarchę, delegacya polska 
odniosła tryumf, bo vto dbały o dotro i dziel- 
ność swej armii wódz naczelny wydać jo- 
zw olił rozporządzenie, rozszerzające prawa 
języka ludów w armii, które to rozporządze- 


m M | a a 


6 


STARY 
Szkic z życia wiejskiego 


przez 


MIECZYSŁAWA PINIŃSKIEGO. 


ae m m m 


(Ciąg dalszy.) 

I zaiste, wobec Obrazu tego, któremu 
nikt z ludzi ni kształtu, ni barw, ni też za- 
rysów nie nadawał, wobec obrazu, który Bóg 
ludziom z żaski swej rzucił, niewątpliwie 
i najpyszniejsze uobierce władców Teheranu, 
czy też Kaszmiru, nędznymi łachami byćby 
się wydały. | 

Powietrze przejrzyste, żadną chmurką 
nie zmącone, wypełniał wesoły, nieraz aż 
przeraźliwy Swiergot ptactwa, brzęczenia 
pszczół 1 bąkow, wreszcie przeróżne tajemni- 
cze szepty owadów. 

Najnędzniej w ramacu krajobrazu tego 
przedstawiał się niestety — człowiek. 

Brzegiem lasu właśnie wlókł się „Sia- 
ry* « przeprowadziny owe w nowe miejsce 
pobytu i urzędowania wyglądały niezbyt 
świeinie. 

On sam, zgarbiony i ciężko postękujący, 
dźwigał na plecach za pomocą sznura, przez 
piersi przeprowadzonego, skrzynkę średnich 
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nie tylko bitność armii wzmocnić i pod- 
nieść musi. 
Niemcy, którzy z armii chcieli zrobić 


fortecę niemiecko 'ci, szaleją z gniewu, ale 
dowodzą tem właśnie, że nie idzie im o po- 
tęgę monarchii, o dzielność, bitność i jedno- 
litość armii, ale o niemiecczyznę w Austry!, 
rozsypującą się w gruzy bez szkody dla 
państw .. 


Sprawy krajowe. 


W sprawie nsunięcia brakóv 
postępowania spadkowego 


Prezydent ministrów, jako 
ministerstwa sprawiedliwości, wydał pod datą 
28. grudnia następujący reskrypt do prezy- 
dyów sądów krajowych wyższych we Lwowie 
i Krakowie: 

Uchwałą z 19. października 1903 wy- 
stosował sejm galicyjski wezwanie do rządu, 
aby tenże zaprowadził w możliwie najkrót- 
szym czasie reformę ustawodawczą postępo- 
waniu sądowego w sprawach niespornych, tu 
dzież, aby zanim to nastąpi, polecił sądora 
równocześnie z przeprowadzeniem postę- 
powania spadkowego przystępować 
działu spadku. 

Według sprawozdania komisyi prawni- 
czej, ua podstawie którego powzięto powyż- 
szą uchwałę, należy w wadliwem i niezupeł- 
nie zgodnem z ustawą przeprowadzaniu 
przewodu spadkowego upatrywać główną 
przyczynę procesów, wytaczanych celern znie- 
sienia wspólnej własności dóbr włościańskich 
drogą publicznej licytacyi całej nieruchomo- 
ści spadkowej. Nawet przy istnieniu obowią- 
zujących przepisów mogłyby sądy zapobiegać 
procesom zgubnym moralnie i ekonomicznie, 
które toczą się najczęściej między członkami 
tej samej rodziny i powodują znaczne straty 
przez nabywanie cząstek nieruchomości. Sądy 
zwykły zamykać przewód spadkowy dekretem 
przyznającym spadek, który określa tylko, 

to dziedziczy i w jakich idealnych częściach. 
Nie przeprowadza się natomiast fizycznego 
podziału majątku spadkowego. Następstwem 
tego bywają sądowe i pozasądowe spory 
między członkami rodziny, spory, pociągające 
za sobą wiele dalszych szkodliwych skutków. 
Zanim tedy reforma ustawodawcza przyjdzie 
do skutku, należałoby zwrócić uwagę sądów 
na doniosłość i użyteczność podziału spadku 
równocześnie z ukończeniem przewodu spad- 
kowego. 

W powyższej uchwaie i jej uzasadnieniu 
podnosi sejm gulicyjski wadę w przeprowa- 
dzaniu spraw spadkowych, do której usunię- 
cia dąży już od lat z całą energią minister- 
stwo sprawiedliwości przy pomocy prezydyów 
wyższych sądów krajowych. Ministerstwo 
sprawiedliwości witu poparcie swoich usiło- 
wań przez uchwałę sejmową i nie może lepiej 
odpowiedzieć wezwaniu sejmu, jak przypomi- 
nając sądom galicyjskim ponownie odnoszące 
się do tej sprawy wskazówki reskryptów z 
5. maja 1900 1 2620 (dla Lwowa), z i8. grud- 
nia 1900 1. 24.357 (dla Krakowa), z 21. lutego 
1901 1. 26.1562 (dla Lwowa), z 16. czerwca 
1901 1. 1902 (dla Lwowa i Krakowa) i z 24. 
stycznia 1908 1. 971 (dla Lwowa). 

Najważniejszą dla ludności część prze- 
wodu spadkowego stanowi porozumienie się 
spadkobierców a w miarą okoliczności po- 
dział spadku. Sądowy podział spadku jest 
wprawdzie tylko wówczas obowiązkowy sko- 
ro między spadkobiercami znajdują się osoby 
małoletnie albo będące pod opieką ($$ 165, 
170 pat. spudk.), wolno atoli sądowi spadko- 
wamu spowodować podział spadku w» wszyst 
kich wypadkach. W ten sposób otwiera się -- 
zgodnie z najważniejszym celem postępowa- 
nia niespornego — możność poparcia intere 
sów jednostek, o których prawa chodzi tu- 
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rozmiarów, ze śładami kiedyś przed laty 
istniejącego na niej pokostu. W ręku dzie- 
rżył grubą laskę o zardzewiałym toporku, a 
w cholewach butów można było zauważyć 
wsuniętych tam kilka sztuk łyżek dre- 
wnianych. 

Za nim kroczył chłopiec kilkunastoletni 
bosy, garbaty, na poł idyota, którego zawo- 
dam było oprowadzanie ślepców po różnych 
okolicznych odpustach i jarmarkach, a który 
obecnie miał obejmować wielce odpowiedzial- 
ne stanowisko zarządcy gospodarstwa dowo 
wego u pana leśniczego. — - 

Chłopak ten popędzał przed sobą parę 
niezmiernie wychudzonych i obszarpanych 
prosiaków, a czymiąc to, szarpał nieusuaunie 
postronkiem, którego  rozszczepione końce 
przymocowane były do jednej z tylnych nóg 
każdego z wieprzaków. 

One zaś, zapewne w mniemaniu, że to 
nie ktoś trzeci. ale one same wzajemnie ta- 
kie niemiłe i do znudzenia jednostajne figle 
sobie płatają, żarły się z sobą i kwiczały w 
sposób, dła uszu ludzkich wprost meli- 
tościwy. 

Był to, jak nietrudno odgadnąć, zaro- 
dek słynnej w przyszłości chlewni, to jest tej 
instytucyj, bez której, zdaniem naszeg” Sta- 
rego, nic na świecie porządnie udać się nie 
może. 

Zapewne więc i teraz rozmyślał on gio- 
śno o losach i rozwoju swego ulubionego 
przedsiębiorstwa i w zadumie tej pogrążony 
nie przemówił przez całą drogę ani słowa. 
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dzież interesów dobra publisznego przez wy- 
równanie różnie między  interesowanymi, 
przez odpowiednie uvorządkowanie stosunków 
prawnych, wreszcie przez jasne i pewne ogło- 
szenie wyników swojej czynności. 

Wielką liczbę sporów prawnych w Ga- 
lcyi przypisać trzeba w znacznej części temu, 
że dawniej ograniczano się do czysto formal- 
nego traktowania sp aw spadkowych. Popel 
niano w szezególnośc: ten obfity w złe na 
stępstwa błąd, że za iawalano się wpisaniem 
dziedziców do ksiąg grautowych w charakte- 
rze współwłaścicieli, gdy ci istotnie przepro- 
wadzali fizyczny podział spadku i pojedyncze 
parcele nieruchomości spadkowej oddawali 
legataryuszom, W skutek tego księgi grunto 
we stawały się wadliwe, wpisy hipoteczne 
uiepewne, uzyskanie kredytu utrudnione, wre- 
szcie powstało niswyczerpane niemal źródło 
zamieszań i sporów. Aby te błędy usunąć, 
musiano dodatkowo przeprowadzać obszerne 
dochodzenia zə stronami, które należało było 
uskctecznić jeszcze przed przyznaniem spadku. 

Jak to ministerstwo sprawiedliwości wie- 
le razy już podnosiło, praktyka w tej mierze 
musi się z gruntu zmienić i wynik podziału 
musi być uwzględniony już w dekrecie odda- 
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we Lwowie ul. Akademicka 1. 12, 
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nia spadku. Wprawdzie ustawa nie przewi- 
duje środka ażeby strony, które nie chcą brać 
udziału w rokowaniach celem sądowego roz- 
działu, do tego zmusić. ale nie ulega kwestyi, 
że najczęściej potrzeba tylko zachęty i pon- 
eżenia, aby strony skłonić do układu, korzy- 
stnego zarówno dla wszystkich interesowa- 
nych, jak i dla gospodarstwa społecznego, 
zwłaszcza, że rozdział przed oddaniem spadku 
jest wolny od należytości, gdy przy przeno- 
szeniu własn: ści po oddaniu spadku korzyść 
tu dla nabywców odpada. 

Pomyślne rezultaty, osiągnięte przez te 
sądy. które się gorliwie i wytrwale poświęca- 
ją nowemu zadaniu, dowodzą, że już przez 
prostą zmianę praktyki na podstawie obowią- 
zującej ustawy da się coś zrobić. Sądy nie 
powinny s'ę zniechęcać początkowemi, ła- 
twemi do zrozumienia trudnościami ale mn- 
szą, niezrażając się, w każdym poszczególnym 
wypadku wytrwale starać się o doprowadze- 
nie do rzeczywistego działu tj. do wyjaśnie- 
nia co każdy poszczegółny dziedzic i legata- 
ryusż ma ze spadku otrzymać. Sądy winny 
przytem zwracać uwagę stron na ekonomiczne 
niekorzyści zbyt wielkiego rozdrobienia wła- 
sności gruntowej i na przyjęty po największej 
ezęści w praktyce sanych zrajów modus pro- 
cedesdi, Ten zaś polega, jak wiado.no, na ob- 
jęciu całego spadku przez pozostałego przy 
życiu małżonka albo przez jetnego ze spad- 
kobierców za odpowiednią cenę, gdy współ- 
spadkobiercy otrzymują umówione odszkodo- 
wanie pieniężne. Wprawdzie ten sposób re- 
galowania spadku stosowano dotąd w Gali- 
cyi nader rzadko, a próby, aby go tu zaakli- 
matyzować, nie miały wielkiego powodzenia. 
Tymczasem korzyść, jaką może osiągnąć stan 
włościański 1 kraj cały przez skonsolidowa- 
nie włościańskiego stano posiadania i „rzez 
położenie tamy dalszemu rozdrabnianiu ziemi 
jest tak znaczna, że sądy położą niewąipli- 
wie wielką zasługę dla społeczeństwa, skoro 
wytrwają w usiłowaniu oświevauia i poucza- 
nia ludności w tej sprawie. 

Jeżeli interesowan. w spadku nie dadzą 
się uskłonić do odlania nieruchomości spad- 
kowej w ten sposób, lecz chcą ją podzielić 
fizycznie. wówczas winien sąd postarać się 


o dokładne zbadanie, jakie części gruntu 
i inne rzeczy spadkowe otrzymać ra ze 
spadku każdy a tych dziedziców Układy 


stron należy zaprotokołować i sąd musi kłaść 
nacisk na to, aby treść umów stron można 
było wpisać do księgi gruntowej. Jeżeli struny 
nie życzą sobie dalszego podziału istniejących. 
już parcel, za czem przemawiają także wy- 
raźne względy ekonomiczne, natenczas nie 
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gach żadnych planów; w ten sposób unika się 
zwłoki i kosztów. 

Zresztą w pewnych okolicznościach — 
bądź to, że spadkobiercy porozumieją się 
tymczasowo co do gospodarowania na nieru- 
chomości i podziału dochodu per turnum albo 
w inny sposób, bądź też, że spodziewają się 
w niedalekiej przyszłości doii spadkowe 
przez sprzedaż jednego udziału zjednoczyć 
znowu w jednych RE będą oni uważać 
podział fizyczny spadku za niekorzystny dla 
swoich interesów i będą domagać się wpisania 
stosunku współwłasności, powstałego przez 
spadek. do księgi gruntowej. 

W takich wypadkach nie można temu 
stawiać przeszkód; natomiast należy najbar- 
dziej stanowczo wystąpić przeciw wpisywaniu 
do księgi gruntowej dat istotnie niezgodnych 
z a caa stanem rzeczy. Jeżeli więc 
spadkobiercy zdecydowani są przeprowadzić 
dział fizyczny spadku, należy ten dział usku- 
tecznić jeszcze przed oddaniem spadku i spo- 
wodować odpowiedni wpis do księgi grun- 
towej. 

Zachęcające bądź co bądź wyniki do 
tychczasowej akcyi uprawniają do postawie- 
nia żądania, aby sądy wskazaną drogą, której 
trafność uznała także reprezentacya kraju, 
postępowały nadal. 

Ministerstwo sprawiedliwości poleca więc 
powyższy  reskrypt podać do wiadomości 
wszystkich sądów z wezwaniem, aby starały 
się najusilniej o przeprowadzenie rozdziału 
kami dziedzicami w myśl udzielonych wska- 
zówek. 


Sprawy zagraniczne. 
Perfidya amerykańska. 


Całkiem niespodzianie nadchodzi z Wa 
szyngtonn wiadomość, że w senacie wniósł 
Morgan (nie osławiony spekulant) projekt u- 
stawy, weielającej Panamę do 
Stanów Zjedn. i uchwalającej subwen- 
cye, a to dziesięć milionów dolarów republice 
Panamskiej, jako odszkodowanie za odstąpio- 
ne przez nią terytoryum, półtora miliona do- 
larów, jako odszkodowanie dla Kolumbii a 50 
milionów dolarów na zakupno własności to- 
warzystwa kanałowego. Senat waszyngtoński 
miał tylko zatwierdzić traktat z republiką 
Panamsóą zawarty, według któregoby ona 
państwem samoistnem pozostała, juśció tylko 
formalnie, w rzeczywistości zaś takby podle- 
gało Stanom Zjednoczonym, jak im już Kuba 
Pod Egipt Anglii a Tunis Francyi. 

niosek Morgana jest radykalny i zmia- 
ta obłudę, zawartą w traktacie W istocie zaś 
jest wymierzony przeciw Rooseveltowi, który 
historyą panamską, ogromnym nabytkiem po- 
litycznym i handlowym, torował sobie drogę 
do ponownego wyboru na "rezydenta. Mor- 
gan chce zakasować Roosevelta i może mu 
sią to uda. 

Dnia 7. bm. miał Morgan w sena- 
cie nadzwyczaj ostrą mowę przeciw panam- 
skiej polityce rządu, podnosząc, że Kolumbia 
ma prawo uważać uznanie repabliki Panam- 
skiej za przedwczesne i za casus belli i mniej- 
sza z tem, że ona dla braku sił nie wypo- 
wiada wojny. Na każdy sposób pewnem jest, 
że skoro Stany Zjednoczone odwołają wojsko 
swoje z Panamy, wkroczą tam Kolumbijczy - 
cy, aby zagarnąć tych ośmiu żołnierzy, któ- 
rych republika, Panamska zorganizowała i 
wra: z hołotą murzyńską, indyańską i chiń 
ską wyforować z Istmusu. 

Jeszcze potężniej przemawiają przeci w 
panamskiej polityce Roosevelta inni mężowie 
znakomici z obozu demokratycznego, jak bur- 
mistrz Nowego Jorku, Mac Clellan, jak były 
jeneralny prokurator Olney, jak były senator 
Hill. Prawie wszyscy wielcy mężowie, których 
pamięć żyje w sercach ludu amerykańskiego, 


potrzeba do przeprowadzenia podziału w księ-'byli demokratami (Roosevelt należy do tak 


Chłopak kaleka prawie, że mówić nie 
umiał, wędrówkę tedy skracał im jedynie nie 
milknący ani na chwilę kwik i rozchowor 
prosiaków. 

I w ist cie w momencie tym, w blaskach 
słońca potężnego, na tle młodej, bogatej i tak 
barwnie rozkosznej przyrody obdartus stary 
i chłopak bosy, jedyni tutaj przedstawiciele 
tego „wielkiego człowieka* — króla przyrody — 
wyglądali strasznie, rozpaczliwie, nędznie 

Z południa było, gdy pielgrzymi nasi 
dowlekii się nareszcie do celu swej nużącej 
wędrówki. 

— Wszelki początek trudnym jest — 
wyrzekł, jak wiadomo, kiedyś myśliciel sta- 
rożytności. 

Niełatwomi teź były i wstępne chwile 
świeżo osiadłych mieszkańców gajówki. Kilka 
pierwszych dni zaspokoiły chleb, słonina, sól 
i spora miara wódki, zapasy. przyniesione tu 
w skrzynce niegdyś pokostowanej, a dla wie- 
przaków nie brakło pokrzyw i zielska o prze- 
różnych smakach w obfitości. 

Wkrótce jednak zapasy się wyczerpały, 
a pozostały jedynie w nieprzebranej ilości 
ludziom mniej przydatne pokrzywy i „chopty”. 

Naleźało pomyśleć o przyszłości — na- 
wiązywać stosunki. 

O ile więc garbaty Jeraś czas swój w 
towarzystwie prosiaków nadzwyczaj mile spę- 
dzał, o tyle znów sam „pan leśniczy: od 
wczesnego poranku myszkował po lesie i przy- 
znać należy, iż pomimo wieku poważnego i 
nieudolności uzycznych, postępować umiał tak 


i J. Głuchowskiej 


poleca 


chętnie i zręcznie, że wycieczki przedsiębrane 
niomal za każdym razem korzyść mu przy- 
niosły. Przednówek - ciężki przednówek nu 
lichych piaszczystych gruntach — a nadto, 
może w jeszcze wyższym stopniu zamiłowanie 
do buszowania w cudzych lasach, ogólna, ra- 
sowa, rzecby można, własność szozepu sło- 
wiańskiego, sprawiły, iż nasz „Stary” | rawie 
zawsze spotykał w lesie nie proszonych gości 
Jagody, grzyby, susz, chrust, czasem zajączek 
lub chociażby gniazda ptasie, były wabikami 
tak ponętnymi, iż słaba natura .chrystyany- 
na" oprze im się nie zdołała 
o wypraw tych używali ich amatoro- 
wie osobnego, nadzwyczaj lekkiego i dogodne- 
go stroju (jeżeli istnieją szczególne stylowe 
kostyamy do lawn-tennisu, polowania, sli- 
zgawki itd.. dlaczegożby nie miały istnieć i 
do buszowania w cudzych lasach?) — skła- 
dającego się jedynie z grubszej koszuli, o ile 
możności podartej, oraz przepaski ze słomy 
skręconej, zwanej powszechnie „pere veslem“. 
Z resztą obchodzono się wygodnie bez 


wszelkich upiększeń ciała, zatem bez butów, | 


kapelusza, a także i pantalonów. Strój ten, 


oprócz swobody ruchów, którą nadawal, chro- | 


nił także znakomicie od obawy grabieży, gdyż 
ani strzępy koszuli, a tem mniej słomiane 
„perewesło* wartości, czyli, jak się mówi, tar- 
gowej ceny przedstawiać nie mogły. 
Staremu jednakowoż o grabieży nigdy 


zwanych repablikanów). Wierzyli oni w ho- 
nor narodu, nie w zarozumiałość narodową; 
dobywali miecza dla obrony swego kraju, ale 
nigdy na podeptanie innego narodu dla żądzy 
profitu lub zaboru. 

Dla osobistej chwały wtrąca Roosevelt 
kraj w niebezpieczne awantury. Dawniej 
chlubiły się Stany Zjedn. tem, że słabe pań- 
stwa czuły się bezpiecznemi od ich najazdu. 
Ostatniej produkcyi najwyższego urzędnika 
wykonawczego ani obronić, ani nawet wy- 
ułumaczyć niepodobna. Tylko osobista ambi- 
cya Roosevelta, żądza oślepienia ludu rzeko- 
mą genialnością, pędzi go do takich matactw 
nikczemnych itd. 4 

Nawet w obozie republikańskim powsta- 
je opozycys przeciw karkołomnej odwadze 
Roosevelta, który widocznie pragnie zostać 
Bismarkiem W>szechameryki. W razie pono- 
wnego wyboru na prezydenta gotów on za- 
puścić się w awantury najszaleńsze. Dlatego 
opuścił go przyjaciel najserdeczniejszy, sena- 
tor Hanna, i dlatego część republikanów go- 
tuje się postawić kandydaturę Hanny prze- 
ciw Rooseveltowi. Z | asi byłby Boose- 
velt wystąpił z myślą całkowitego 
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go właśnie Morgan wyprzedził swoim wnio 
skiem. Wycieczki przeciw panamskiej polityce 
rządu nie mają doniosłości parlamentarnej, 
traktat z Panamą zostałby z pewnością za- 
twierdzony przez senat los Panamy tak 
czy owak zadecydowany, ale jeśli się wniosek 
Morgana utrzyma, to znacznie zblednie sła- 
wa Roosevelta. . 
* * 

New York World podaje właśnie auten- 
tyczny opis historyi panamskiej 
Obwinia on rząd Stanów Zjedn., że dokładnie 
wiedział o gotującym się ruchu rewolucyj- 
nym i zarzuca kłam ostatniemu mesażowi 
Roosevelta. Rewolucya była wykonaniem pla- 
nu, ułożonego przez spółkę spekulantów pa- 
ryzkich i nowojorskich dla złowienia kilku 
milionów dolarów. Program rewolucyi był u- 
łożony w lipcu i powodzenie pokiadano w 
trzech głównych punktach: obecność amery- 
kańskich okrętów wojennych, obfite fun- 
dusze i szybkie uznanie nowej republiki. 

W sierpniu przybył z Panamy dzienni- 
karz Duque do Nowego Yorkn dia dalszego 
prowadzenia sprawy; ale relacye, jakie prze- 
syłał do Panamy, wcale nie opiewały zachę 
oająco, za czem d. 1. września do Nowego 
Yorku przybył p. Amador, jeden ż tak zwa- 
nych tryumwirów panamskich. D. 3. września 
był Amador u p. Haya, ministra spraw za- 
granicznych w Waszyngtonie, ten jednak nie 
chciał ani poparcia marynarskiego. ani uzna- 
nia przez Stany Zjedn. zapewnić. Już się 
zniechęcony całkiem Amador wybierał z po- 
wrotem do domu, gdy w nowym Yorku nie- 
jakiego Bunau-Varillę spotkał. Ten twierdził, 
że posiada ogromne wpływy w Waszyngtonie, 
dokąd też wyjechał, a powróciwszy, zapewnił 
Amadora, że owe trzy punkta przesadził. W 
nagrodę żądał obietnicy zamianowania posłem 
w Waszyngtonie, na co jednak Amador nie 
przystał i do Panamy powrócił. ; 

D. 27. października pochwalili wodzireje 
rowolucyi rekuzę Amadora, ale oraz postano- 
wili pozostać w stosunkach z Bunau-Varillą 
i zatelegrafowali do niego: „Gotowiśmy, ale 
musimy mieć okręty wojenne:* Varilla od- 
telegrafował d. 29. pażdz. z Baltimore w dro- 
dze z Waszyngtonu do Nowego Jorku: „O- 
kręty będą tam za pół czwarta dnia.* D. 80. 
paźdz. telegrafował Varilla z Nowego Jorku: 
„Okręty wojenne za półozwarta dnia na wy- 
brzeżu atlantyckiem, za 4 do 5 dni na wy- 
brzeżu Pacyfiku*. Jakoż amerykański okręt 
wojenny „Nashville“ przybył d. 3. listo- 
pada pod Colon i inne też okręty w ozas 
przybyły. e 

Junta (komitet) rewolucyjna wystawiła 
tedy weksel na 25.000 dolarów dla próby, 
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dopóki go bliżej nie poznano. podejrzanego 
wędrowca — witał zazwyczaj przykładnie 
chrześcijańskiem pozdrowieniem, sam nawet 
wskazywał miejsce, gdzie jagody gęściej ro- 
sną, gdzie grzyby dorodniejsze i nieraz wiązki 
uzbieranego suszu na piecy dźwignąć dopo- 
magal -- ale czynił to zawsze w myśl zasady 
uczynność za uczynność. 

— Ty bratku chcesz mieć grzyby, pię- 
knie je na słońcu wysuszyć, na sznurki ne- 
wlec i w zimie za dobre pieniądze na targu 
sprzedać dobrze, śliczna myśl, wie muie, uwa- 
żasz, potrzeba mąki i to sporą misę mąki. — 
Będzie mąka, będą grzyby, nie będzie mąki, 
dawaj koszulę — i tu poczciwiec niby niə- 
dbale podrzucał w dłoni laskę mało co cień- 
szą od własnego ramienia. 

— Ty przyjacielu mówil kiedyindziej 

lubisz jagody lub panom w miasteczku 
przysmak ten sprzedać zamierzasz, ja uwa- 
żasz wolę kartofle, ja biedny prosty czło- 
wiek, kartofle chętnie jadam; ty chcesz opału 
za darmo, a moje wieprzki głodne. biedactwo 
ledwie dysze z głodu -- rozumiesz dobry człe- 
leze — ledwie dysze.. | 

I skutek tej taktyki okazał się wy- 
bornym. 


(C. d. n.) 


ani się śniło — on był dobrym i wyrozumia - | 


łym człowiekiem. 
Spotkanego — w początkach zwłaszcza, 


ornaty, kapy, dormalmatyki, chorągwie, baldachimy, antypedya, tuwalnie, ozdobne stuły, sukienki na cyborium, 

wszelką bieliznę kościelną itd. od najtańszych do najdroższych. Restaurowanie gobelin, makat, pasów słuc-= 

kich i wszelkich starych haftów — każdy haft z naszej pracowni jest tylko ręczny i prawdziwie artyst. - 
cznie odrobiony, polecamy również: jedwabie, włóczki, złoto, kanwy i wszelkie przybory do haftu. 


Poleca OBRUSY PASOWANE CERATOWE 


także w każdej żądanej wielkości. 
Przedści 


85 ctm. szerokie 115 etm. długie złr. 1.10 Dywany, 6lki, Farta- 
100 , a x A KT chy, Fartuszki i Prześcieradia mieprze- 
116 , » b . . » — Cennik na żądanie. 


zaboru > 
Panamy, aby spotęgować swoją aureolę, ale - 
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czy też drugi warunek (obfite fundusze) speł- 
niony zostanie Weksel został wypłacony 
i junta wyznaczyła 6.000 dolarów na prze- 
kupienie komendantów wojska kolumbijskie- 
go, aby je usunąć z Jstmusu. D. v. listopada 
ogłosiły Stany Zjedn. uznanie republiki Pa- 
namskiej, więc teź spełniło się i trzecie przy- 
rzeczenie Varilli. 

Tegoż samego dnia otrzymał Varilla te- 
legrafem nominacyę na posła w Waszyngto- 
nie. Tryumwirowie Amador i Boyd przybyli 
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Kronik 


Lwów dnia 23. stycznia 1903. 


Kalendarzyk 

W niedzielę 24 stycznia Tymoteusza. — Gr. kat. 
Fieodozya P. — Kal. słow. Chwaliboga. 

Wichód słońca 740, zachód 440. 

poniedziałek 25. styeznia Nawrócenie św. Pawła. 

— Gr, kat. Tatiany M. — Kal słow. Miłosza. 

Wschód słońca 74b, zachód 4 42. 

We wtorek 26. stycznia Polikarpa B. — Gr. kat. 


dnia 17. l stopada z Panamy do Nowego Jor- | Ermyła i tr. — Kal. słow. Skarbimira. 


ku i telegrafowali Varilli, że go nazajutrz 
odwiedzą w Waszyngtonie 


Varilia udał się natychmiast do ministra 


Hays z oświadczeniem. że obaj tryumwirowie | 


zam) ślają wystąpić z licznemi, nie możźliwe- 
mi do przyjęcia propozycyam: i zarazem 
przedłożył Hayowi projekt traktatu, oświad- 
czając się gotowym podpisać wszystko, czego 
Hay zażąda. Traktat ter został przez Haya i 
Vaiillę podpisany. — w godzinę potem przy- 
byli tryurawirowie. Osłupieli na wiadomość o 
postępku Varilli i biotestowali, ale napróżno. 


Dnia 22. listopada telegrafował Roose- ; 


velt do Pansmy: „Musicie nkceptowsć bez 
zmiany albo zrzec się przyjażni St.zów Zje- 
dnoszonych'. Jakoż tryumwirowie traktat 
przyjęli i zaratyfikowali, ale go przez sześć 
dri po ratyfikacyi w ukryciu trzymal.. 


Korespnndencye. 


Paryż '9. stycznia. 
(Rząd republikański w obee przyjazdu ks. Napele- 
ona do Paryża. -- Pechowunie zwłok ks. Matyldy. — 
Apetyt ministrów) 

Mięczy Paryżem a Petersburgiem odby- 
ła się żywa wymiana depesz w sprawie przy- 
jazdu do Paryża księcia Ludwika Bonaparte 
na pogrzeb ks. Matyldy. Rząd tutejszy ob- 


Wschód słońca 7:44, zachód 4:44. ` 


Me środę 27. stycznia Jana Cl ryzostema — Gr 
kat S~. Otec w <. — Kal. słow. Przybysława. 
Wschód słońca 7:43. zachód 4:46. 


Cesarz przyjął wczoraj na ogólnych audyen- 
cyach dra Adama Fedorowicza, delegata namiestnictwa 
w Krukowie, i radcę namiestnictwa, przydzielonego 
do ministerstwa apraw wewnętrznych, p. Władysława 
Fudorowicza. 


Zaślubiny p. Zenona Skirmunta, właśsiciela 
aóbr z Pińszczyny (w gubernii mińskiej), syna Ale- 
ksandra Skirmunta z bVorzeczą 1 Teofili z Lubmiskich, 
4 Marya hrubianką Lasocką, córką śp. Czesława hr. 
Lasockiego i Tdali z hr. Sołtanów odbył się 22. bm 
w Krakowie, w kościele SS. Felicyanek na Smoleń 

sku. Uroczystość zaślubin poprzedziła staropolskim 
zwyczajem msza św.. podczas której śpiewał chór 
pod kierunkiem p. Ochmańskiego. Nowożeńców bło- 


| gosłuwił ks. Roman hr. Lisocki z Warszawy, krewny 
panny młodej, który w podniosłej przemowie wyty- 
czył młodej parze obowiązki dalszej, wspólnej drogi 
żywota. Fo ceremonii sakrumentalnej chór odśpiewał 
pieknie „Veni Crrator* ukiadu Freyera. 

Na gody weselne zjechały liczne rodziuy, spo- 
krewnione i zaprzyjaźnion z rodami "nowożeńców. 
Przybyh miemowicie przedstawiciele rodzin pp.: Skir- 
muntów (w ich liczbie twórca opery „Pan Wołody- 
jowski”. p. Henryk Skirmunt z Mołodowa), Lubie- 
nizekich, Platerów, Scłtanów i Puzynów — z Bitwy; 


stawał przy tem, by pretendentowi do korony | [ssockich, Rzewuskich, OChomętowskich, — z Kró- 
cesarskiej nie dozwolić wstępu na ziemię fran- | Jestwa polskiego; nadto wiele osób z Krakowa, w 


cuską; odmiennego zdania był 

W końcu na wyrażne życzenie 
dze tutejsze, choć z kwaśną miną, zezwoliły 
na przygezd księcia. Prefekt policyi, Lópine, 
poczynił daleko sięgające zarządzenia, by za- 
pobiedz ewentualsnymm manifestacyoiu monar- 
chistycznym. Przystęp na dworzec kolei pół- 
nocnej był ograniczony, straż policyjną wzmoc- 


Petersburg. 


ich gronie: Antoni hr. Potocki, brabianka Łosiówna, 


cara wła- j Ludwik hr. Dębicki z córką i w. i. 


4 kościoda SS. Felicyznek rnszył orszak we- 
selny pod Wawel, do willi matki panny młodej, Cze- 
sławowej hr. Lasockiej, gdzie podano śniadanie. Pod- 
czas wsrólnj biesiady wygłoszona wiele toastów, 
wśród których snuły sie życzenia dla nowożeńców, 
przeplatane wspomnieniami litewskich godów w gro- 


niono; dzień 1 godzinę przyjazau księcia trzy- | gyję podwawelskim. 


mano w wielkiej tajemnicy. Ks. Napoleonowi 
wytyczono calą marszrutę i zabroniono jechać 
w otwartym powozie. Na rodzinę zmarłej na- 
łożono obowiązek, by pogrzeb ks. Matyldy 
odbył się bez żadnej ostentacyi, baz zaprosin, 
bez ogloszenia terminu złożenia zwłok w 
grobach rodzinnych. 

Książę przyjechał w uniforsie general- 
skim, wtowarzystwie adyutanta przybocznego. 
Na dworcu zebrała się rodzina i grono przy- 
Jaciół księcia, Wzdłuż drogi do hotelu Conti 
nentla, mimo późnej pory wiaczorem. zgroma- 
dziły »ię tłumy publiczności, wśród Której 
przeważałi bonaparbyści. Księcia witano kil- 
kakrotnie okrzykami: „Niech żyje cesarz“! 

Nazajutrz udał się książę Go kości>ła 
św. Gracyana i kazał sebie otworzyć kaplicę, 
gdzie ziożono iramae ks. Matyldy; ukląkł 
przed trumną : przez dugi czss modlił ię; 
w kaplicy prócz księcia nie było nikogo in- 
nego. Z kościoła udał się ks. Ludwik Napo- 
leon do pałacu ks Metyldy i spędził tam re 
sztę dnia w towarzystwie swej matki, 

Ziczenie 


zwłok w grobach rodzinnych | niedz: lę, 


Państwo Zenoenowsiwo Skirmuntowie olrzy mali 
w ciągu dnia całę stosy trlegramów z różnych stron 
Polski. Za pośrednictwem brata stryjecznego pana 
młodego. k=. prałata dr. Kazimierza Skirwunta. nad- 
szedł z2 Rzymu telegram 2  błogosławieństwem 
Qjsa św. 
tromise i „awska. 

Uczezsnie dwudziestolecia pracy  redz.k- 
torskiej Adama Krechowieckiego. Dziś w polu- 
dnie odbyła się uroczystnść wręczenia prezesowi To- 
warzystwa dziennikarzy polskich, radcy? dworu pana 
Adamowi MKrechowieckieimu, pięknego popiersia w 
bronzie, wykonanego przes jednego 4 naszych naj- 
lepszych artystów rzeźbiarzy, p Antoniego Popiela. 
W binrze redaktora zebrali sią wszyscy «członkowie 
redakcri i stali współpracownicy Gazety Lwowskicj 
i Nuradnej Czasapysi. W ich imieniu zabrał 
głos p. Z clenka, prosząc © przyjęcie biustu, jako 
świadectwa trwałej i głębokiej wdzięczności, P. Kre- 
chowiecki podziękował z widoczuem wzruszeniem. 


Fewszochne wykłady uniwersyteckie. W 
dnia 24, bm. dr. Z. Pazdro: Ochrona 


m 
= 


odbyło się dopiero wczoraj o godzinie 10 zra- | pracy w ustawodawstwie. Szkoła realna, Kamienna 2. 
na. Rodzina weszła do kościoła św. Gracyana | Porz. o godzinie 5 


kocznemi drzwiami; główne wejście było 
zamknięte dla publiczności. ** uroczystości 
pogrzebowej uczestniczyli: ks. Ludwik Bona- 
parie, cesarzowa Eugenia, Es Klotvlda '3a- 
baudzka i świta ks. Bonapartego Ks. Letycye 
nie mogła przyjechać z Turynu, ponieważ 
była tan: obecną na dorocznem nabożeństwie 
żałobnen za duszę śp. Aosty. Przyjazd sio 
stry ks Napolerna do Paryża jest spodziewa- 
ny tymi dniami. Ks. Bonaparte zabtawi w 
Paryżu kilke tyzodni, głównie dla uregulo 
wania spraw sukcesyjnych. 

Grobowiec ks. Matyldy, odpowiednio do 
jej ostatuiej woli, będzie bardzo s:rorany. W 


Konkurs w celu nadania dwóch zapamóg po 
120 koron. z funiacyi dla sierat po wojskowych im. 
Augeliki Hoffmann de Steruhort, ogłasza wydział 
krajowy x terminem do 31. marca. O te zapomogi 
mogą się ubiegać tylko csoby płci żeńskiej, stanu 
wolnego. religii rz. kat. nie zaimożne i moralnie 
nieposz!akowane, osieree ne po obojgu rodzicach, a 
urodzone w (Gralicpi z małżeństwa osób stanu woj- 
skoweg», stopnia oficerskiego ad podporucznika aż do 
majora wdacznie. Podania należy wnesić do wydzia- 
łn krajowego, z dołączeniem m-tryki śmierci rodzi- 
ców kaudydatki, metryki chrztu, świadeciwa moral- 
ności i świadectwa o stosunkach majątkowych. 


kaplicy będzie ustawiona kolnmnn koryncka, | = Walne zgromadzenie tow. wzaj. pomocy 
ozdobiona popiersiem zmarłej. w ścianie bę- | uoesiników powstania 1868, które, jak wczoraj do- 
dzie umieszczone piyta marmurowa z rapi- | nosiliśmy, uwdbyle się po wręczewiu prezydentowi 
sem, którego treści jeszcze nie ułożono. miasta księgi pamiątkowej — udzi ldv zarządowi 

Ciekawe cytry zestaviło Lehe de Paris ubsolutwrynu i dokonało nowych wyborów. Przez 


urządzane 


co do tego, ile kosztują vankiety, 
mini 


na cześć podróżujących po prowiucyi 
strów trzeciej republiki 


Jbiegiego lata urządzili przyjaciele mi. | wydziału í 
nistra Pelletara trzydniowe libacye w Mar-|! Drewnowski, v. Godowski, I. Karlsbad, Z, Kę-, 
publicznego i | Filski, W. Szyszkowski. Do komisyi szkontrującej 


sylii. Na bankiety te wydano 
prywatnego grosza 35.000 franków. W 2 ty- 
godnie później tetewano ministre w Cherbour- 
gu, co kosztowało znów 25.000 franków. Pel- 


letan i jego przyjaciele są widocznie zawsze | uczta, do której zasiadło około 150 osób. 


przy dobrym apetycie. Oto libacye Cahor, 


odbyte 20. września, kosztowały 25000 fran- | takų firma zawiązało się we Lwowie nowe towarzystwo. 
ków, nazajutrz gmina m. (Głourdon wydała | Statut został uchwalony wczoraj. Celem towarzystwa 
na baukiet miuisteryalny 5.060 frauków. Tego jest wyrugowauie obcej tandety krawieckiej, Do towa- 
samego diia by? Pelle:an na obiedzie w Souillac, | rzystwa przystąpiło przeszło 100 krawców, a ponadto 


który kcsztował tylko 4000 fr. 22. września 
zapłac no za Śniadanie w Bayrac 3000 fr. Na. 
tomiast uczta, urządzona na cześć ministra 
26. wrześnis w Albi, kosztowała 25.4.00 fr. 

Jeszcze więcej kosztowały Francuzów 
goszczeniż miniswa wojny, geu. Andre. Ban- 
kiet w Lundrecies odbyty 28. sierpnia po- 
chionął 25000 franków. Bordeaux zapłaciło 
Z» ruczenie ministra 21. września 3000 fr. 

W Never: wydano na zaspokojenie ape- 
tytu generała 22.000 franków. Słono też pła- 
cuno za gościuy na cześć Combesā. Dnia 30. 
sierpnia zjadł on i wybił wrez z przyjaciół- 
mi w Saintes za 30.009 franków, w Treguier, 
ua obchodzie Renana za 32009 frankow, 
w Ciermont za 30005 franków, Ministra han- 
dlu Frouillota fetowano w St. Claude d. 24. 
sierpnia za 235.000 franków nazajutrz Havre 
wydało nań 20..00 fr. L i 

Mniej nieco wydano na ministra robót 


publicznych Marnejoalsa ; w Chamounix 18 
tysięcy franków, w Breście 22,000 fr. Za mi- 


nistra oświaty Chaumie zapłaciło miasto Agen 
20.100 fr, Cajeana 15.00) fr., Lanores wy- 
dało na bankiet dia rninistra rolnictwa 15.000 
tr. Minister kolonij D mmergue kosztował 
rminę m. Nimes 21.090 fr. a Beaucaire 15.000 
r. Romorantin wydał na ministra poczt Be- 
rarda jednorazowo 15.000 fr. 

dak z tego widzimy, w ciągu + miesięcy 
wydali Francuzi na fetowasie swych mini- 
strów ourągią sumkę 506 000 franków. Wobec 
takich wydatków na zabawy i jadło nie mo- 
żna się dziwić, że dzienniki donosiły, iż 
w tem a w tem miescie spotkało ministra X. 


ub Y. tryumtaine przyjęcie W. Koryatowicą. 
Mae S A e 


Znana najstarsza firma 


l wyrobów masarskich 


+ 


„klamwacyę wybrano prezesem p. J. Męciński-go, a 
wiceprezesem p. W. Biecheńskiego. Członkiem hano- 
rowym towarzystwa wybrano p Jaksę Chamea. Do 
weszli jako członkowie pp. H. Czaplieki, 


wyliano pp. J. Bilińskiego, Br. Dulębę i K. Ja- 
worskiego, poczem przewedniszączy zamknął obrady. 
Wieczorem odbyła sie w selach Strzelnicy wspólna 


Pierwsza gal. fabryka gotowej odzieży. Pod 


wiele ludzi dobrej woli i kraj miłujących. Ks. arcybi- 
skup Bilczewski przystąpił do towarzystwa z udziałem 
2000 kor. Do zarejestrowania statutu zostali upo- 
wężuieni nowo wybrani członkowie dvrekcyi pp. Bol. 
Mikuiiński : St. Buitowski. Do rady zawiadowczej 
wybrano dra Dzieińskiego, dra Deskura, Olszew- 
skiego Jó: fa, Rylskiezo, Mórza. Millera, Widry- 
cha, Poreellego i Jabłońskiego Edwarda. Zastępcami 
rady nadzorczej «ybrane pp. Ferenczewicza, Kurza 1 
Brrneku. N.. zastępców dyrektorów powołano pp. dra 
Michalewskiego i Pawła Pronia. Rada nadzorcza 
ukonstytuowała się wybierajac prezesem p. J. Ryl- 
ssiege, zastępcą p. Antoniego Mórza, sekretarzem p. 
Wydrycha, jego zastępeą p. Jablcússiego Edwarda, 


== Z izby sądowej. Rozprawa przeciw Lemli- 
chowi zakończyła się wczoraj wieczorem. Pr ysięgli 
potwierdzili pytanie ce do kradzieży sreber, zapize- 
czyli zaś co do oszczerstwa p. Dąbrowskiego, ponie- 
waż Lemlich w ostatniej chwili, już podczas narady 
sędziów przysięgłych, odwołał swe oszczercze Zezna- 
nia — a trebunał zasądził Lermlicha na jeden rok 
ciężkiego więzienia. 
(z) Z sali sądowej. Dziś była sądzoną przez 
Sędziów przysięgłych sprawa Rudolfa Oschnera, Cze- 
ladnika szklarskiego, obwinionego o kradzież biżu- 
teryi, wartości 2.000 koron, na szkodę urzędnika 
banku hipotecznego, Henryka Süssera, dokonaną 
przed kilku miesiącami. Oschner dostał się wtedy 
w charakterze szklarza do pomieszkania p. Sūssera, 
a pud nieobecności gospodyni w pokaju skradł z 
szatki nocnej szkatułk: z biżuteryami, z których 
część zzstawił, a część znaleziono przy nim podczas 
aresztowania w Oświęcimiu Oschner, który do winy 
się przyznał, zostsł skarasy na pięć lat ciężkiego 
więzienia. 


poleca wyboine szynki oraz wazelką 
najniższych cenach. 


į nicy 


przy ul Krakowskiej I5 


GAZETA NARODÓWa z Niedzieli dnia 24. Stycznia 290% tu. 19. 


| = (g) Tyfus plamisty ukazał się zuowu we | 
, Lwowie. Wczoraj skonstatowano 4 wypadki tej cho- 
roby w kamienicy przy pl. Teodora l. 2. Chorych 
'odwiezionu do szpitala powszechnego i umieszcronv 
(w osobnym oddziale. Dziś zapadła na tyfus rnowu 
' jedna osoba, zamieszkała przy ul. Zamarstynowskiej 
1]. 3. a więc opodal od miejsca, gdzie wczoraj tę 
| chorsbę stwierdzono. Chorego odwieziono do szpitala 
i i zarządzono dezyntekcyę mieszkań. i 
| W szpitalu powszechnym leży obecnie 7 osób 


chorych na tyfus. 


Kronika krajowa. 


W Brodach pojawił się wczoraj pies wściekły 
i w śródmieścin pokąsał kilka osób. Zgłosiło sie 8 
osób przez niego pokąsanych. Wściekły pies pokąsał 
także wiele innych psów. Zarządzono za nim obławę 
i wszelkie potrzebne środki ostrożności. 


Kronika powszeciina. 


Mięso w Wiedniu. Wiedeńska rada miejska 
poprzeć w zasadzie przywóz mięsa 


§ Mi 
postanowiła 
z Australii. 


$ Studencka liga pokoju. Przy paryskiem „Po- 
wszechnem stowarzyszeniu studentów *, liczącem z gó- 
rą dziesięć tysięcy członków, utworzyła się „grupa 
studentów zagranicznych“ w celu rozszerzania wśród 
różnych narodów idei pokoju. Jako Środki działania 
statut grupy przewiduje: odczyty, posiedzenia i 
wspólne dyskusye, wreszcie utworzenie biblioteki, w 
którei zgromadzone będą pisma i książki, dotyczące 
| sprawy pokoju. 

$ Z Watykanu piszą do warszawskiego Słowa: 
W dziennikach liberalnych, jak to czesta się zdarza, 
wypływają na wierzch różne albo fałszywe, albo 
niedokładne wiadomości z Watykanu. I tak np. pa- 
ryski Figaro ogłasza artykuł w sprawie dekoltowa- 
nia się pań rzymskich z ciała dyplomatycznego, u- 
wierzytelnionego przy Watykanie i z arystokracyi 
tak uw. czarnej, powołując się na cyrkularz, wydany 
jakoby przez Piusa X, fegaro nie bywa dobrze po- 
wi:domioncm w sprawach watykańskich. Faktycznie, 


Papież takiego cyrkularza nie wydał, tylko w roz- 
mowie z jednym z dyplomatów nadmienił, iż wanie 
na pizyjęciuch wieczornych w ambasadach na któ- 


rych bywają kardynałowie i inni duchowni, nie po= 
winny być tak dekoltowane, jak nieraz się zdarza. 


$ Nowe dziwo Edisona. Do Doily M.i! tele- 
grafują, że Edison skonstruował nowy telefon, który 
dozwoli osobom rozmawiającyn: widzieć sie wzaje- 
Jemnie. 

§ Ucieczka nihilisty. Z Buka resziu doncszą 
Posterunki rumuńskie nad brzegami Prutu areszto - 
wały jakiegoś młodego czdov :ka w chwili, gdy ten, 
wynurzywszy się z mroźnych fa], chciał wstąpić na 
brzeg rumuński. Podczas bauania zeznał aresziowa- 
ny, iż nazywa się Aleksander Mikołajewicz Spirydo- 
now i jest studentem z Kijowa. Tam popełnił za- 
mach nihilistyczny, został przychwycnny i skazany na 
śmierć przez powieszenie, w nocy jednak, poprzedza- 
jacej dzień straceni:, zdołał umknąć. Zarządzone 
śledztwo wykazało prawdziwość tych zeznań Według 
tego w nocy 0 godzinie 2. wtargnęło 80 kolegów 
skazanego do więzienia, wysadzono drzwi, poczem 
Spiridonow umknął. Ubrany bardzo lekko, często w 
przebraniu kobiecem, dviarł student piechota do gra- 
rumuńskiej, która też szczęśliwie przeszedl, 
Aresztowanego odwieziono do więzienia w Jassach, 
skąd na podstawie ustawy o włóczęgestwie zostanie 
odstawiony do granicy anstryackiej. 


Zmarli. 

Aniela Zawadzka, wdewa po zasłnzonym lite- 
racie i redaktorze, śp. Władysławie, umarła we 
Lwowie, licząc 80 lat życia. Była to kobieta wiel- 
kich darów umysłu i serca; pracowała także przez 
czas pewien na niwie piśmienniczej, redagujac po 
miedzy r. 1860 a 1870 przez dłuższy szereg lat 
czasopismo dla wieku młodocianego pt. ` rzyjaciel 
dzieci. 

Stanisław hr. Zborowski, najmłodszy syn 
śp. Prospera hr. Zborowskiego i Barbary z hr. Bo- 
browskich, zmarł na udar serca nagle w 32. roku 
życia. Zmarły odznaczał się wielką  szlachetnością 
charakteru i zamiłowaniem rzeczy pięknych, których 
znawstwo odziedziczył po ójeu, znanym % wysokiego 
talentu muzykalnego. Życie k:ótkie przeszłc bez ska- 
zy a w gronie rodzeństwa druga to w krótkim cza 
żałoba i szczerba. Pogrzeb odbędzie się w ko- 


| sie 
ściele parafialnym w Kołaczycach w pomedziałek 
o godz. 2. 


Ze siowarzyszui. 

Nasze kolendy odśpiewa 100  zieci szkolnych w 
niedzielę o godz. 4. p» południu w sali gimnastycznej 
szkoły męzkiej im. Konarskiego. Lierownictwv objął dyr. | 
Urbanek. Spiewy będą przeplatuły deklama: ye. Kaity ; 
wstępu po 1 kor., 60 i 20 hal. Dochód przeznaczony na | 
sprawienie obuwia dla ubogiej dziatwy. 

Na 'tuwaeh panieńsk ch rozpoczynają się od nie ! 
dzieli 44. bm. przedpołudniowe produkcye muzyki 30. i 80. 
pp, od wpół do 12. do 2. po południu. 


3% 


— Wiesz, mężulku, nasza nowa pokojówka 
bardzo mi się podoba, a tobie? 
— Nadzwyczaj. Taka żywa, fertyczna, usłu- 


Żna, aż miło na nią spojrzeć, 
— Dobrze, żeś mi to powiedział. Jutro już jej 
nie będzi”, 


+ ama! 


Z całego świata. 

Berlim 23. stycznia. Profesor Behring 
ogłosił w berlińskim tygodniku naukowym 
Klinische Wochenschrift 41 tez o swoich za- 
patrywaniach, dotyczących powstania gruźlicy , 
u ludzi i zwierząt. Prof. Behring zwraca się 
ponownie przeciwko twierdzeniu o wdychaniu | 
tuberkulozy. na co nie ma żadnego dowodu. | 
Powstanie gruźlicy należy zdaniem prof ' 
Behringa sprowadzić przeważnie do zarażenia 
się w wieku niemowlęcym lub dziecinnym. | 


Lomia 23. e oanim Na tutejszego gu- 
bernatora bar. Korfła wykonano w nocy z 21. 
na 22. bm. zamach, gdy gubernator otwartym | 
powozen powracał do Łomży. Napastnik 
strzelił trzy razy z rewolweru, kula prze- 
szyła czapkę gubernatora, nie zraniwszy go 
jednak. | 

Praga 23. stycznia. Personal tramwaju | 
elektrycznego rozpoczął wczoraj w południe ; 
strajk. | 


oyi meteorologicznej we Wiedniu i austryackich kolsi 
państwowych. Dnia 23. stycznia 1904 o godzinie 7 
rano — Czerniowce 9'4 Tarnopol —-, Lwów —6'2, 
Skole —115, Przemyśl —'—, Jarosław +00 Tarnów | 
, Nowy Zagórz —10'5, Kraków +02, Praga —l'0, 
Wiedeń —1'3, Semuering —-—, Budapeszt -—-8%. | 
Ischl —10, Riva +-6'2, Tryest 4-57; Celsynsza. 


Stan powietrza. Sprawozdanie centralnej = | 


= 


i Gródeckiaj 3. 


wędlinę w zakres masarstwa wchodzącą, po 


Na prowincyę wysyła się jak najrychlej odwrotną pocztą. 


"stosunki, o których pisze, możnaby go 


| 


MAŁY FEJLETON. 


Pismo więźniów. 


Star of Hope (Gwiazda nadz:ei) - taki 
tytul nosi cwutygodnik, wydawany i reda- 
gowany przez więźniów, znajdujących sę 
w głównem więzieniu nowojorskim Sing-Sing, 
jak również w innych większych więzieniach 
amerykańskich. 

Pismo to istnieje od roku 1899 i jest 
oczywiście jedynem w swoim rodzaju. 

Ponieważ każdy z więźniów na czas. od 
siadywania kary traci właściwe nazwisko 
a otrzymuje numer, przeto cały sztab redak- 
cyjny Gwiazdy nadziei składa się ze wspól- 
pracowników, podpisującjch się rozmaitemi 
cyframi. I tak główny redaktor znany jest 
czytelnikom iako nr. 1500, sekretarz redakcyi 
wa nr. 3965, podobnie wszyscy referenci po- 
szczególnych działów. 

Jeden z dzienników nowojorskich podaje 
treść ostatniego zeszytu tego oryginalnego 
dwutygodnika, którego w handlu księgarskim 
nie ma wcale, czytają go bowiem również 
tylko więźniowie. 

Artykuł wstępny omawia sprawę wer- 
bunku dobrowolnych rekrutów do wojsk Sta- 
nów Zjednoczonych, Autor wyśmiewa pobud- 
ki, popychające najczęściej ochotników tych 
do służby wojskowej — do przywdzianią 
munduru skłania ich zwykle lenistwo, włó- 
częgostwo lub chorobliwa żądza przygód. To 
też komisye rzydowe starannie muszą prze- 
bierać między kandydatami, z których więk- 
szość nie przedstawia żadnej moralnej gwa- 
rancyi. Autor artykułu zna widać doszonale 

os- 
dzić nawet, Że ooiera się na piast iN do. 
świadczeniu. 

Jakiś więzień, oznaczony numśrem 50173 
opowiada w tym samym zeszycie Star of Hope 
historyę psa więziennego, ulubieńca wszy- 
stkich. 

Wzruszająca to historya: Pies nazywał 
się Niger, dla więźniów był przyjacielem naj- 
lepszym, lecz nienawidził urzędników i do- 
zorców. W celach, w izbach do pracy, wszę- 
dzie go było pełno, karmiono go, pieszczono, 
kochano Tylko przedstawiciele władzy ob- 
chodzić go musieli zdaleka. Raz jeden z do- 
zorców zj..wił się na podwórzu z małym mo- 
psem, ulubieńcem swej żony. Niger uczuł się 
tem do żywego dotknięty, rzucił się jak sza- 
lony na iutruz* i zagryzł go na miejscu. 
Zawzięty dozorca nie darował tego poczciwe- 
mu dogowi i wymógł na zarządzie więzienia, 
że Nigra skazano jako niebezpiecznego na 
śmierc przez utopienie: W więźniów wieść 
ta uderzyła jak piorun, nikt pomimo nakazu 
nie chciał się podjąć wykonania wyroku, 
wres cie dwaj dozorcy najgorsi zawlekli po- 
czeiwe zwierzę do rzeki i z kamieniem u szyi 
rzucili w jej narty. 

Na tresć Gwiazdy nadzieji, prócz wyżej 
streszczonych, składają się i inne jeszcze ar- 
tykuły najróżnorodniejszej treści: 

Nr, 27,175 daje iądne opowiadanie miło- 
sne, Nr. 26.451 — rozprawę „O powstaniu i 
znaczeniu państwowem Stanów Zjednoczo- 
czonych*. Obszernie także jest prowadzona 
kronika, fakty ważniejsze oświetlane są w 
pewien właściwy sposób, zaopatrzone w sens 
moralny i głębokie senteacye, tak naprzy- 
kład opis losów jakiegoś zbrodniarza kończy 
się zdaniem. „Kto nie umie w swych czy- 


nach rządzić się rozumem, dla tego szkołą 
życia będzie więzienie*, 

W piśmie więziennem zdarzają się na- 
wet poważne studya. Sam redaktor umieścił 


w ¿omawianym numerze rzecz pt „Zagadnie- 
nie zbrodniczości i jego rozwiązanie“. Arty- 
kuł ten zadziwia zarówno jasnością myśli, jak 
i doskonażym stylem; autor porusza w nim 
pierwszorzędne kwc¿stye etyczne i szeroko za- 
stanawia się nad smutną prawdą, iż cały 
szereg największych może zbrodni i najszko- 
dliwszych czynów ludzkich nie może być 
podciągnięty pod kontrolę prawa. 

Gwiazda nadziei nie byłaby pismem ame- 
rykańskiem, gdyby nie uwzględniała też 
spraw religijnych i pojęć sekt różnych, któ- 
rych pełno w Stanach Lektura tege rodzaju 
ma zawsze wielu zwolenników. 

W piśmie nie brak także i humorystyki, 
odznaczającej się tak szczerym dowcipem, 
jak gdyby piszący te wesołe żarty i satyry- 
czne obrazki nie byli od Jat wielu zam 
knięci w ścianach ponurego więziennego 
gmachu. 

Każdy zeszyt of Hope 


Star podaje na 


i końcu tematy do artykułów następnych lub 


piśmiennej dyskusyi. Oto próbki takich te 
matów: „Czy wyprawy podbiegunowe warte 
są tego, co kosztują? „Czy gminy różnych 
wyznań mogą i powinny urządzać dysputy 
w kwestych spornych ? itd. 

Pismo więźniów amerykańskich jest dla 
nich istotnie drogą gwiazdą nadziei, ubarwia 
im straszną jednostajność bytu i stanowi 
ujście dla rozmyślań, nieuniknionych śród 
więziennej ciszy, rozmyślań, które zbrodnia- 
rza nawet mogą odrodzić. 


+ - mnan 


42m nata WUWWnNE 


Ruch artystyczne-liigracki, 


Zjazd lekarzy Í przyrodników wyjdzie nakła- 
dem Przegądu ©Buroj:u'ego Kraków Starowiślna 
12. Będzie to kompendium balnsograficzie, w którem 
będą porii»szczone opisy dokładne urządzeń leczniczych, 
hygienieznych, sanatorya. peusychaty itp. wyczerpu- 
jące wiadomości informacyjne, redagowane u samego 


sk 


' źródła tj. przez lekarzy zdrojowych. Caie dzieło be- 


dzie drukowane w kolorach a winiety i ozdoby do 


| klisz zamówione zostały u naszych artystów malarzy. 


Przewodnik będzie bezpłatnie każdemu członkowi 
zjazdu dcręczony, pozostałe zaś "gziimpłarze pójdą 


iw ruch zsięgurski, Redakeyu prosi zarządy zdrojawe 


i klimatyczne, jakoteż właścicieli prywatnych will 
isanatoryów, boteli i pensyonatów i, t. p. o zgłasza- 
nie się. 
Reperiunr teatru lwowskiego miejskiego. 
W sobotę „Faust* trazedy. (roethago. 
W niedzielę popołudniu „Dzika kaczka” Ibsena — 


, wieczorem „Carmen“ opera Bizeta. 


W poniedziałek „Faust“ tra ;:dya Goethego. 


i Filharmoni:. 
i W sobote trzecia reduta. 
We wtorek koncert pianisty Józefa Hofmana. 
i Repertuar teatru krukowskieco. 
W sobotę „'“obiota bez marzenia“ O. Wilda. 
W niedzielę po południu „Kopciuszek“ — wieczo= 
rem „Kobieta bez marzenia* 0. Wilda. 


Colosseum w pasażu Hermaniw, 


pzy ulicy 
Słonecznej. Codziennie o godzinie 


wieczorem wspa- 


Józef 


R) 
ty 


z głębokim 
szacunkiem 


| 
| 
| 


Kotowicz, 


niade przedstawienie, W niedziele i święta 2 przed- 

stawienia o godzinie 4 popołudniu i 8 wieczore:u. 

Co 1. i 15. każdego miesiąca nowy vrogran . Bilety 

są wcześniej * nabycia w biurze dzienników Plohna, 

ul. Karola Ludwika 9. 
+ 


ZZA WTA a ACC OZNA 


Z KRAKOWA. 


(Telefonem i pocurą.) 

— Dziś przed zwykłym trybunałem karnym 
rozpoczęła się rozprawa o zbrodnię gwałtu publi- 
cziiego przeciw posłowi sejmowemu, Wiktorowi Sko- 
łyszewskiemn. Sejm uchwalił wydać sądowi Skoły- 
szewskiego, a Skołyszewski na posiedzeniu sejmu za 
wydaniem przemawiał. Akt oskarzenia zarzuca obwi- 
niouemu pobicie inspektora policy w Wieliczce An- 
toniego Zytkiewicza, będącego wówczas w służbie, 
za to, że nie chciał wydać kluczy od sali teatralnej. 

ytkiewicz powiada, że Skołyszewski nie podniósł 
nań ręki, tylko tak silnie go odsunął, że stracił 
na chwilę przytomność i doznał obrażenia cielesnego 
a obecnie cierpi na rozstrój nerwowy. Świadek wice- 
burmistrz uszczkiewicz zeznał, że Żytkiewicz jest 
obecnie suspeudowany i w chwili zajścia w teatrze 
służby nie pełnił, był tylko tam jako prywatny 
człowiek. Swiadsk zajścia policyant Krzyżak zeznał, 
że Skołyszewki oddalił lekko Żytkiewicza od drzwi 
a wcale go nie nderzył. Prof. Wachholz jako zna- 
wca sądowy wyklucza, jakoby z powodu odsuniecia 
od drzwi Zytkiewicz mógł dostać nerwicy urazowej, 
zaś siniak na ręce mógł powstać nawet po zajściu ; 
siniaka tego lekarz przy pierwszych oględzinach nie 
dostrzegł. Mogłaby być zatem mowa o lekkiem obra- 
żeniu ciała, Broni adwokat dr. Lewicki, 


Z POZNA iA. 


(Telegrafen i peeztą.) 

— Trybunał rzeszy zniósł wyrok w sprawie 
zaburzeń w Hucie Laury. Przeciw 27 cskarzonym 
odbędzie się ponowna rozprawa. 

— Dalsze gościnne występy p. Bandrowskie- 
go w teatrze niemieckim w Poznaniu zostały przer- 
wane, 


. c=" e. ~ Te z 


| Ostatnie wiadomości. 


Czeskie dzienniki, zwłaszcza radykalnych 
odcieni, omawiając okólnik ministerstwa spra- 
wiedliwości co do języka w galicyjskich pro- 
kuraioryach, twierdzą, że zawiera on olbrzy- 
mie zdobycze polityczne dla Polaków i że 
dr. Koerber poszedł na służbę Koła polskiego. 
Dowodzi to nieznajomości stosunków naszych 
i treści okólnika koerberowskiego. Okólnik 
ten bowiem jest tylko przypomnieniem spo- 
sobu wykonania rozporządzeń językowych dla 
Galicyi z r. 1869, które nie były należycie w 
galicyjskich  prokuratoryach wykonywane. 
Niech więc braci Czechów nie bolą „zdoby- 
cze*, których nie zdobyliśmy ; my ze swojej 
strony życzymy im serdecznie, by inne odno- 
sili zdobycze polityczne dla swego kraju, a 
jeżeli to się stanie, 'nie będziemy im za- 
zdrościć ! 


F O e | 
telegramy i tatefonsmaty. 


a 
Belegacye. 


Wiedeń 23. stycznia. Austryacka dele- 
gacya prowadzi dziś dalej dyskusyę nad 
budżetem ministerstwa spraw zagranicz- 
nych. ¿ K 
Delegat Pergelt w dłuższej przemowie 
polemizował z zapatrywaniami Kramarza na 
trój przymierze. Domagał się energicznej akcyi 
w celu zdobywania pól zbytu dla austryackie- 
go przemysłu. 

Po przemowie hr. Schónburga zabrał 
głos Kramarz i polemizował z Pergsltem. 
Przeszedł do omawiania polityki wewnętrznej 
i odparł zarzut, jakoby Czesi stawiali zbyt 
wysokie żądania  Źądanie wewnętrznego ję- 
zyka urzędowego nie Niemców nie obchodzi 
i Czesi nie potrzebują tego od nich żądać, 
gdyż jest to rzeczą rządu. Jeżeli jednak 
Niemcy chcą z Czechami pertraktować w 
sprawach, polegających na obopólnym inte- 
resie, Czesi będą zawsze do tego gotowi. 
Przedtem jednak powinna być naprawiona 
krzywda, wyrządzona narodowi czeskiemu. 

Dalegat Pergelt polemizuje ponownie z 
Kramarzem i zwraca się przeciw jego twier- 
dzeniu, jakoby Niemcy w sprawie wewnę- 
trznego języka urzędowego nie mieli głosu. 

Na tem dyskusyę wyozerpano i nastąpił 
szereg faktycznych sprostowań. 

Podczas faktycznych sprostowań zażądał 
delegat Schnaider wyjaśnienia, dlaczego prze- 
wodniczący przywołał go wczoraj do po- 
rządku za użycie wyrażenia „żyd albo 
człowiek“. 

Prezydent Grautsch odpowiedział, że ka. 
żdy członek ~eləgacyi zgadza się z postępo- 
waniem prezydenta, Że zresztą dla nikogo 
nie mogło być wątpliwością, dlaczego to u 
czynił, Wreszcie odmawia prezydent wyja- 
śnienia swego postępowania w charakterze 
prezydenta. 

Delegat Schneider prz'dioźył księgę tal- 
mundu i starał się swe wyrażenie usprawie- 
dliwić. 

Prezydent przerywa mu i powiada, że 
Schneider miał prawo tylko sprostować, czy 
on tych słów, które trudno powtórzyć, użył, 
czy nie. 

Schneider powiada, że użył tych słów. 

Dr. Byk wystąpił przeciw Schneidrowi 
i wyraził Grautschowi podziękowanie, że ni. 
dopuścił, ahy ton, panujący na pewnych 
zgromadzeniach  przedmiejskich. wniesiony 
był do delegacyj. 

Zabrał głos referent Bacquehem. 

Po sprawozdawcy Baquehemie przystą- 
piono do dyskusyi szczegółowej. Hr. Grołu- 
chowski odpowiadał na kilka pytań, wysto- 
sowanych do niego w ciągu dyskusyi. Na py- 
tanie w sprawie założenia uniwersytetu wło- 
skiego oświadczył minister, że nie leży to w 
jego kompetencyi, może tylko powieczieć, że 
zawsze z zadowoleniem powita zaspokojenie 
kulturalnych potrzeb narodu włoskiego. Po 
krótkiej jeszcze dyskusyi przyjęto cały bu- 
dżet ministerstwa. spraw zagranicznych i po- 
siedzenie zamknięto. O terminie następnego 
zawiadomi się delegatów pisemnie. 


Nejm węgierski. 


Budapeszt 23. stycznia. Izba posłów 
prowadzi dziś dalej dyskusyę nad kontyn= 
gentem rekrutów. 


Rosya-Japonia. 


Londyn 23, stycznia. Londyński ko. 
raspondent Timesa oblicza siły Rosyi ną 
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wnuk 
Franciszka Undorki. 


wAZWTA NARODOWA . Niedzieli dnia 24. Stycznia 1904 Nr. 19. 


Wschodzie w następujący sposób: Rosya po- deputowanych zwykły porządek dzienny 295 
siada na Wschód od Bajkału 3,115 oficerów, głosami przeciw 243. 
147.000 wojska i 216 dział Posiedzenie zamknięto. 

Times donosi z Tokio, że Japończycy, za- , i”aryż 23. grudnia. Grupa 200 do 300 
mieszkali w Władywostoku, będą musieli, członków ligi patryotycznej z kilku duchc- 
wskutek dokuczania im ze strony Rosyan, o-; wnymi udała się przed pomnik sztrasburski i 
puścić to miasto. i wznosiła demonstracyjne okrzyki: Niech żyje 

Lemdyn 23. stycznia. Standard donosi, Alzacya! Niech żyje Francya! Grupa ta, 
z Tientsinu, że podług ogłoszonego tam wczo- | zwiększona licznymi ciekawymi, usiłowała 
raj doniesienia rząd rosyjski zgodził się ne | udać się przed parlament, policya jednak roz- 
wszystkie żądania Japonii. | prószyła demonstrantów. Wieczorem powtó- 

Morning Posi donosi z Czifu, że 12.000 rzyły się demonstracye. Policya aresztowała 
Japończyków wylądowało w Masampo. około 60 osób, które po większej części wy- 

Daiiy Telegrayi donos: z Tokio, że ja- puszczono potem na wolność, 
poński minister wojny zawarł z pewną an 
gielską firmą umowę o dostarczenie 10.000 
sztuk broni. Zamianowanie generała Sziji ja- 
pońskim attache wojskowym w Soeul uważają 
za fakt bardzo ważny i obawiają się rychłego 
wykłuchu niepokojów. 

Daily Mail donosi z Czifu, że oczekują 
tam przybycia kilku okrętów wojennych. 

To samo pismo donosi z Szangaju. że 
między Chinami a Japonią przyszło do zu- 

lnego porozumienia i na wypadek wojny 
hiny aostarczą Japonii 50.000 dobrze uzbro- 
jonych żołnierzy. | 

Podług doniesień z Soeul rząd rosyjski 
czyni wszelkie starania w celu pozyskania 
sfer dworskich w Korei. 

Times donosi z Soeul, że rozdano tam 
żołnierzom amunicyę, wobec czego obawiają 
się, iż koreahńscy Żołnierze wkrótce wystąpią 


Petersburg 23. stycznia. Ukaz cara 
zarządza odbycie narad gubernialnych w gu- 
berniach, w których funkcyonują naczelnicy 
ziemscy i w guberniach kijowskiej, wołyń 
skiej, podolskiej, nad rozprawą rozszerzenia 
wypracowanego przez ministerstwo spraw we- 
wnętrznych na podstawie manifestu z 11. 
marca 1903 projektu nowych ustaw gospo 
darskich, oraz nad dostosowaniem projektu 
do lokalnych potrzeb. Do narad tych mają 
być dopuszczeni także zawodowi znawcy. 
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Rozmaitości 


U Stolica Korel. Dzienniki angielskie donoszą, 
że cesarz Korei obawia się o tron a nawet o życie 
i zamierza w razie rewolucyi pałacowej szukać 


Co Japończycy jedzą? Dla fizyologa, czynią- 
cego zawisłym charakter narodu od jego żywności, 
jest Japonia okazem bardzo ciekawym. Głównem jej 
pożywieniem jest ryż, to ziarno pożywne i łatwo 
swawne. nie dajace powodu do zaburzeń organu tra- 
wienia — więc chyba temu przypisać musi fizyolog 
spokojne, swobodne usposobienie ludności, a jeśli na- 
trafi na wybuchy namiętności, na gniew i zawzię- 
tość mężów dwumieczowych — to może to zaliczyć 
także nu karb ryżu, ale w innej formie t. j. wódki 
ryżowej, która bywała i bywa nieraz nadużywaną i 
do gwałtowności pobudza. Ryż jest tak dalece poży- 
wieniem narodu, że śniadanie zowie się u Japończy 
ków ryżem porannym, obiad ryżem południowym a wiee 
czerza ryżem wieczornym, Ryż w najrozmaitszych 
formach — wszystko inne to tylko dodatek i przy- 
prawa. Wśród tych dodatków pierwsze miejsce zaj- 
mują ryby Świeże, suszone i Konserwy z ryb -- da- 
lej jaja i najrozmaitsze jaszyny, uprawiane z właści- 
wą Japończykom sztuką ogrodnicza — owoce świeże 
i kandyzowane rozmaite cukry, niektóre ostre przy= 
prawy do potraw, a jako napitek woda rzeczna, wy- 
borna herbata i nieuniknione saki. W miastach por- 
towych bywe już dziś różnie, Dygnitarze japońscy, 
przyjmując europejczyków, zastawiają obiady na wiel- 
kich stołach, sadzają na krzesłach, dają pić piwo i 
szampan, pr yjmuja potrawami przyrządzonemi przez 
francuskich kucharzy. Tak samo bywa i po hotelach. 
Lecz jeśli się mówi o ludzie japońskim, to trzeba 
wuu przyznać, że jest w jedzeniu niewybrednym, 
skromnym i zadawala się najprostszemi potrawami. 
Do mięsa bydlęcego mają Japończycy wstręt jako 
wyznawcy Buddy, nabiał nie odgrywa u nich wię- 


,kszej roli, chleba takiego jak u nas wcale nie zna- 


zaczepnie. „AR j pre A j 
E schronienia w ambasadzie rosyjskiej. Oddziały woj-|ją — koniec końców pozostaje ryż jako potrawa, 
Miacedenia. skowe dla ochrony obcych poselstw zostały wxnie- |jako placek, jako chleb codzienny. Ubożsi górale za- 
3 ; cenione. Rosyjskie dzienniki zaś donoszą, że w sto= | dowalaja się jęczmieniem i jagłami w braku ryżn — 

: wręczyła |. i BRW. ; ¿7 ' a EB JĘ ni w i 

AGE e i Towyj.|1-J Korei objawiać się zaczyna ruch przeciwko | na północy hreczka. Biała rzodkiew i rodzaj papry- 
skiemu pismo, w Kom baze nie streszcza | (UoPejozykom. Stolica Korei Seul — pisze przy ki — to przyprawa ostra. Morze, oprócz ryb, do- 
P y tej sposobności jeden z korespondentów angielskich — | stareza Japończykom także innych żyjątek, jak raki, 


przeprowadzone dotychczas reformy i przy- 
rzeka dalej w tym kierunku postępować. Na- 
stępnie Porta skarży się na Bułgaryę, powia- 
dając, że w niej jest ognisko działalności 
komitetu. Siedziba jego jest w klasztorze w 
Rilo i w innych miejscowościach. W wielu 
wsiach bułgarskich miano uzbroić całą lu- 
dność, a zakupy broni, amunicyi i dynamitu 
odbywają się jawnie. Część wojska jest w 
beznstannem pogotowiu. Artyleryi i kawale- 
ryi rozdano wyostrzone szable, a piechocie 
wyo-trzone bagnety, W wielu miejscach bu 
duje sis fortyfikacye, a mosty na najważ- 
niejszych drogach wojskowych, szczególnie 
na Maricy ponaprawiano. Oficerom wolno 
„wstępować w szeregi powstańcze a prasa lo 
kalna napada na Turcyę za przeprowadzenie 
reform. 


jest jedyną ma świecie stolica, gdzie nie ma dla 
europejskich podróżnych ani hotelu, ani herbaciarni 
ani wogóle żadnego schroniska. Jedynymi Europej- 


plomaci obcych mocarstw i misyonarze, W głobokiej 


tyń i pałaców, bez drzew i ogrodów. Jedna wielka 
droga, ciągnąca się od bramy wschodnie: du za- 
chodmiej, przecina miasto na połowę. Małe, niepo- 
zorne domy składają się na rezydencyę cesarza. Czy 
istuieje gdziekolwiek miasto, liczące 250.000 mieszkań- 
ców i 50.000 chat słomą krytych? Miasto bez ja- 
kiegokolwiek przemysłu, bez szyb w oknach, hez 
kominów, bez kawiarń lub herbaciarń, bez mebli, 
a nawet łóżek w pomieszkaniach. Miasta hex religii, 
bez świątyń, bez oświetlenia ulic, bez bruku i bez 
wozów. Oto Seul, stolica cesarstwa kureańskiego. 


42 Międzynnrodowy kongres piękności dla 
mężezyzn i kobiet ma się wkrótce odbyć w Nowym 
Jorku. Każdy kraj, chcący brać udział w tym kon- 
kursie, wysłał jednego przedstawiciela i jednę przed 
stawicielkę, których wybrano na postawie krajowe- 
go konkursu, Chodzi nietylko o piękne rysy, lecz 
także o nienaganną budowę ciała. W Anglii urzą- 
dziło kilkanaście miast iokałne konkursy piękności. 
poczem każde z nich wysłało jednego przedstawiciela 
i jedną przedstawicielkę do Leeds, gdzie się odbył 
turnicj ostateczny. Tutai zwyciężyła miss Amie 
Oxley z Szefieldu, której jako zwycięzca towarzyszyi 
mr. E. Clement z Leiecsteru. Oboje kosztem klu- 
bów „Physieal-Culture* udali się do Nowego Jorku. 
Tam rozegra się turniej międzynarodowy. Amerykańscy 
malarze i rzeźbiarze ustanowili następujący kodeka 
piękności w cyfrach dla kobiet: wysokość 5 stóp 
i 5 cali, obwód w pasie 66—70 centymetrów, obwód 
biustu 87 90 cmn., wielkość bioder 95 cm., dłu- 
gość stopy może wyuosić 25 em., ręki 18 cm., a waga 
ciała nie przenosić 65 kilogramów 


2 Kobieta I strój. Humorysia Marek Twain w 
jednej ze swych pogadanek porównywa toaletę Afry- 
kanek z toaletą naszych pań. „Damy* u ludożerców 
nie przebierają się nigdy, jeden strój służy im do 
robienia sprawunków 1 wizyt, tą toaletą jest — ich 
własna skóra. Stanowi ona całą ich wyprawę i ryn- 
sztunek, najlżejszy Kostium na świecie, chociaż z 
czarnego materyału Nie oznacza on bynajmniej ża- 
łoby i nie zmienia się wedle mody. Gdy chcemy 
złożyć „uszanowanie* takiej damie i przybywszy do 
niej, posyłamy bilet wizytowy, służąca nie prosi nas 
„siadać i poczekać, dopóki pani się ubierze*, co trwa 
czasem godzinę w naszych cywilizowanych krajach. 
Tam panie są zawsze gotowe. Nie chodzą też do 
kościołów po to tylko, aby zobaczyć, co która miała 
na sobie, a po powrocie do domu nie opisują sobie 
wzajem toalet i nie obmawiajg jedna drugiej. Rzecz 
inna z paniami cywilizowanemi — tie nieraz tracą 
połowę wdzięku z powodu zbyt Btrojnej toulety a 
przytem nigdy nie można wiedzieć, co jest naturą a 
co sztuką. Wszystkie części świata, wszystkie strefy 
i wszystkie zdobycze cywilizacyi składają się na toa- 
letę naszej damy. Jej bielizna pochodzi z Belfastu, 
jej suknia z Paryża, koronki z Wenecyi, brylanty z 
Brazylii, bransolety z Kalifornii, perły z Ceyłonu, 
kumee « Rzymu. Tylko nie mogłem nigdy się do- 
wiedzieć: zkąd pochodzą jej włosy, jej zęby i jej 
płeć „przejrzysta*. 

42 Zniszczony zabytek. Z: Spoleto donoszą, że 
runęła tam ezęść średniowiecznych murów tego mia- 
sta i że niebezpieczeństwo grozi katedrze. Spoleto 
było jednem z najstarożytniejszych i najznaczniej- 
szych pod względem politycznym miast Umbry, sto- 
licą longobardzkiego księstwa Wśród zawichrzeń po 
karolińskiej epoce, książę Gwidon, pan na Spoleto, 
był przez pewien czas Cesarzem. Miasto posiada za- 
mek, założony przez Teodoryka Wielkiego, katedrę, 
którą zaczął budować ks. Teodelapius w roku 617. 
Gmachy te, zupełnie zaniedbane, grożą już oddawna 
zawaleniem. 


Z Merbii. 


Beigrad 23. stycznia. W skupczynie 
toczyła s'ę wczoraj dyskusya w sprawie wnio- 
sku o skreślenie dodatkowych gratyfikacyj w 
sumie 17,449 franków, przyznanych oprócz 
pensyj wdowom po ministrach Risticzu, Ga- 
raszanym 5 Lukowiczu. Większość przema- 
wiała za skreśleniem. Poseł Vessnic oświad 
czył, Łe przez skreślenie straci Serbia ogro- 
mnie na swej powadze. Prezydent ministrów 
Gruic oświadczył, że wniosek nie pochodzi od 
rządu, więc tylko jako poseł oświadcza się 
przeciw wnioskowi, gdy idzie o honor pań 
stwa. Wniosek przyjęto 100 głosami prze- 
ciw 10. 


Z parlamentu francuskiego. 


Paryż 23. stycznia. Na wczorajszem po- 
siedzeniu parlamentu izba i galerye były 
przepełnione: na porządku dziennym dysku - 
sya uad interpelacyą w sprawie wydalenia 
z Francyi alzackiego posła do parlamentu 
niemieckiego, ks. Delsora. 

Wielu mowców atakowało gwałtownie 
rząd, zarzucając mu, że traktuje Alzatczyków, 
jako obcych i podnosząc patryotyzm francu- 
ski Delsora. 

Prezydent ministrów Combes oświadczył, 
że reakcya chce wypadek Delsora wyzyskać 
na swoją korzyść. Co do samego Delsora o- 
Świadcza, że ten jest tylko katolikiem. Oni 
jego przyjaciele nie są Francuzami ani Niem- 
Cami, tylko Rzymianami. Interpelanci pracu- 
Ją więc na rzecz rzymskiej polityki i chcą 
fakt ten wykorzystać przeciw rządowi. My co 
innego rozumiemy pod patryotyzmem francu- 
skim i pozostaniemy temu uczuciu wierni, 
Okoliczności nakazują zachować wielką ostro- 
Żność. Mowca ograniczy się do faktycznego 
przebiegu sprawy i odczytuje sprawozdanie 
podprefekta z Luneville, który zapewnił, że 
Delsor przybył tam tylko w celu propagandy. 
Minister dodaje. że co najwyżej można ubo- 
lewać, że prefekt z Nancy nie poprzestał na 
zagrożeniu wydaleniem. (o się tyczy wyra- 
żenia, jakiego prefekt użył w swoim dekre- 
cie, jest ono zwyczajną od 30 lat używaną 
formułką. Wszystkie rozkazy wydalenia za- 
wierają słowa „niemiecki poddany“. “Ribot 
swego czasu także wydał taki rozkaz i opu- 
ścił w nim słowo „niemiecki“, a zastosował 
słowa: urodzony w Risvillier w Niemczech. 
Dlaczego Ribot odmówił Alzacyi, temu przed- 
miotowi najboleśniejszych wspomnień Francyi, 
właściwej jej narodowości? Minister odczy 
tuje kilka artykułów Delsora, w których ten 
atakuje ostro rozmaite rządy francuskie. Com- 
bes zakończył wezwaniem większości republi - 
kańskiej do wystąpienia przeciwko machina- 
cyom reakcyi. 

Pe przenowie Com esa przyjęła izba 


aby kiedyś p źniej nie było z tego powodu 
nieporozumień. 

| Chciał jej powiedzieć! znałem tę i tę, 
| ale ty mi przybaczysz, ty mi już przebaczy- 
łaś. Nie chcę cię oszukiwać : ale to jest pe- 
wnem, że w całym Paryżu nie znajdziesz 
mężczyzny, któryby nie znał kobiety. Jeśli so- 
bie życzysz wiedzieć, które to były mogę ci 
ich imiona powiedzieć, gdyż nie już nie łą- 
czy mnie z niemi i z całą tą przeszłością. 
Skończyło się wszystko i nigdy się już nie 
rozpocznie. Rozpocząłem nowe życie, życie z 
tobą, z moją małą żŻoneczką i będziemy do 
siebie należeć, póki Bóg nas nie rozłączy... 

Walczył z sobą. Czy ma jej to wszyst- 
ko zaraz powiedzieć? Czy nie lepiej z tem 
poczekać? 

Lecz lepiej dziś zamilczeć. 
upajać się szczęściem, a nie może przecież 
wiedzieć, jakie wrażenia sprawią podobne 
wynurzenia na młodej kobiecie, nie znejącej 
zupełnie tajników życia. Jest jeszcze czas 
mówić o tem wszystkiem. W Nizzy, w Can 
nes, w Monte Carlo zobaczy, zazna i dowie 
się tyle rzeczy, że będzie przygotowaną le- 
piej na jego spowiedź. Na dziś odpędził te 
myśli od siebie. Zadowolił się w sumieniu, 
że powziął takie postanowienie, za które, 
być może, ego przyjaciele z Renem na czele, 
wyśmialiby go niemiłosiernie. 


a 
JERZY OMPTEDA. 


Denise de Montmiði. 


Romans. 


(Ciag dalszy.) 


Gdy już siedzieli w coupe I. klasy, sami 
we dwoje w slabem świetle, padającem od 
iampy w górze umieszczonej, przytulili się do 
siebie i on znowu ujął jej rękę i całował 
wszystkie paluszki, a potem twarz, oczy i 
usta, a potem mówił jej, jak jest szczęśliwy, 
że ona do niego należy. Opowiadał jej, że 
naprawdę kochał się w niej, gdy był studen 
tem, i dlatego przynosił jej kwiaty i cukier: 
ki; wyznał, że potem zapomniał o tem uczu- 
ciu, ale jest najszczęśliwszym, że je teraz 
odnalazł. 

Przychodziło mu na myśl, że trzeba żo- 
nie wyznać całą przeszłość, powiedzieć jej, 
że wiele już kobiet panowało w jego sercu. 
Zdawało mu się, że trzeba się wreszcie wy- 
spowiadać i że dopiero potem ona będzie zu- 
pełnie do niego należała. Nie chciał czynić 
jak inni którzy żony swe pozostawiają w 
mniemaniu, iż dostał się im na męża czysty 
anioł. Nie, powinna ona wszystko wiedziec, 


czykami, którym wolno przebywać w Seulu, są dy- (Uiospyros kaki), „biwa“ rodzaj nieśpliku 


l 
kotlinie pośród gór leży miasto Seul, zbiurowisko | zresztą winogrona, 
tysiąca domków, krytych słomą, boz ulie, bez świa- | 


Dziś chce | 


raczki, małże, pająki morskie, które w rozmaity spo- 


sób umieją przyprawiać. „Kuri“ czyli kasztan sło- 
dki, rosnący w Japonii dziko, „kaki“, rodzaj śliwy 
(Erioho- 


trya japonica), „mikan*, pomarańcza mandarynka a 
gatunki gruszek, jabłek, brzo- 
skwiń, podobne do europejskich, tworzą szereg owo- 
ców jadalnych. Rzecz jednak szczególna, że w kraju 
przecudnyełk kwiatów i ogrodników, owoce są mniej 
dubre, niż gdzieindziej. H. Zapałowicz („Jedna z po- 
dróży na około ziemi“, Lwów, 1899), który miał 
sposobność kosztować owoce różnych podniebi, nie 
chwali japońskich zupełnie. „Japonia — pisze on — 
obfituje dość w owoce, lecz pewne ich rodzaje, jak 
jabłka i gruszki, są mało soczyste, winogrona mdło 
słodkawe a jedne i drugie bez aromatu. Między ja- 
rzynami odgrywają nie małą rolę grochy, fasole i 
boby, kawony, ogórki, specyalne gatunki kartofli, 
sałata itd. Pewne gatunki kolensu są także jako sa- 
łata jedzone, pylniki małej, żółtej chryzantemy, u- 
ważane za delikatesy. Wspomnieć trzeba wreszcie 
uiąkę z pszenicy, której uprawa poczesne zajęła miej- 
sce obok ryżu. Do oryginalności japońskich należy 
sposób jedzenie, przy którem nie używa Japończyk 
łyżki, noża i widelca, « posługuje się wyłącznie 
dwoma patyczkami z drzewa lub kości. Wielkiej 
trzeba wprawy, ażeby to wystarczyło do nabierania 
i wkładania do ust sypkich potraw i drobnych ka~ 
wałków. Do płynów służą maleńkie czarki. 


Dział ekonomiczny 


f Popleranie przemysłu polskiego w Wiedniu. 
Pod przewodninietwem ks. Lubomirskiej w jej a- 
partamentach prywatnych przy ulicy Seidlitz w 
Wiedniu, odbyło się wczeraj wieczorem posiedzenie 
komitetu celem popierania przemysłu polskiego we 
Wiedniu. Komitet zgromadził się w komplecie, przy- 
był także minister Piętak. Z powodu obecności dy- 
rektora galieyjskiego Związkn przemysłowego, Szy- 
dłowskiego ze Lwowa, przeprowadzono obszerną dy- 
skusyę o dotychczasowej działalności Związku; w 
rozprawie zabierali głos liczni członkowie komitetu 
a wyjaśnienia dawali pp. Szydłowski i dyrektor cen- 
tralnego Związku fabrycznego, Battaglia. Stwierdzo- 
no. że bazar rozwija się burdzo pomyślnie i agita- 
cya komitetu wydaje dobre wyniki. 


Z rynków pieniężnych 


Wiedeń dnia 23. stycznia. (Telegr „Gazety 
Narodowej“.) Zamknięcie giełdy o godzinie 2 minut 30 
popołudniu. Akcye austryackiego zakładu kredytowego 
676:—, węgierskiego zakładu kredytowego 768:50, Anglo- 
banku 283:50, Unionbanku 54250, Banka dla krajów ko- 
ronnych 445'75 Bankvereinu 520-00, Bodenereditu 944—. 
galicyjskiego Banku hipotecznego 550—, kolei państwa- 
wych 673-75, kolei e W 8375, tramwaju A. ——, 
B. ——, kolei Elbenthal 41600, kolei północnej 5475, 
kolei czerniowieckiej 58000, alpiny 424'3b, Rima Maura- 


nya 453-25, p towarzystwa żelaznego 1930, fabryki “ 
30, tureckie tytoniowe 34000, galicyjskiego l 


broni 480 
karpackiego Towarzystwa naftowego 1210 —, oblig. węg. 
indemniz. 99:50, 


listy Towarzystwa kredytowego ziemskiego 9985, 4-pro- 
centowe listy Banku krajowego 99:90, 4 i pół procentowe 
listy Banku krajowego 103:—, 5-procentowe komunalne 
obligacye Bunku krajowego 103*10, 4-procent listy Banku 
hipotecznego 9990, 4 i pot procentowe listy Banka hipo 
tecznego 102'-- -procentowe listy Panka hipotecznego 
112-00,4-procentowe galicyjskie obligacye propinac. 100'20. 
4 proczntowe galicyjskie pożyczki krajowe z roku 1893 
100 —, 4-procentowa pożyczka miasta, Lwowa 97-70, losy 
tureckie 135'75, marka 117:17 ruble 252-50. 


Berlim d. 23. stycznia. Zamknięcie giełdy. Ban 
knoty austryackie 85:35 (podług obliczenia procentowego) 
Spirytus ——, Austryackie kredyty 000*u0, Dise. Comman- 
dit, 000:00. 

Frankfurt d. 23. stycznia. Giełda zagrani- 
czna. Austrysckie kredyty 213 75, Kolej państwowa —'— 
Alpiny 00000, Disconto ——, Laura 194775. 


Paryż dnia 23. stycznia. Zamknięcie 


giełdy 
Trzy procentowa renta 97:82 Mąka 29:35. 


i znów 
oczy... 


całował jej paluszki, usta, czoło 


III. 


Na drugi dzień młoda para przybyła do 
Nizzy. Pogoda była wspaniała, błębitne niebo 
rozpięte było nad jasnem morzem a na ziemi 
zieleniła się bogato roślinność. kraszona 
kwiatami o wszystkich kolorach. Wiosna już 
się tu rozpoczęła. 

Gdy rano Denise podniosła zasłonę u 
okna, klasnęła w ręce z radości : 

— Mój Boże! morze! 

Nigdy jeszcze dotąd morza nie widziała. 
I teraz nie mogła odwrócić od viego oczu, 
patrzyła ciągle na jasne, biegnące fale, na 
ich długie białe linie, na pianę, zdobiącą niby 
koronką szczyty fal i wołała ciągle: 

— Robert, jakie to piękne! Patrz, jak 
fale biegną. Nie ustają ani chwilki. Skąd się 
one biorą? 

Jego, który tyle miesięcy letnich prze- 
lainpartował w Trouville i Biarritz, bawił ten 
naiwny zachwyt młodej żony i udawał, ja 
koby morza także nigdy nie widział. 

Wnet znależli się na ulicy. On prowa- 
dził ją pod ramię, przyciskając b siebie. Wy- 

ląiali jak zawsze wyglądają zakochani. Tyl- 
o wówczas, gdy zbliżali się do innych spa- 
cerujących i przypuszczali, że między nimi 


I objął znowu ramieniem swoją żonę spotkać mogą znajomych, on puszczał jej ra- 


reuta majowa 10070, austryacka renta | 
koronowa 100'70, węgierska renta kvronowa 99 05, 56-let. ' 


Dział rolniczy. 


a Laboratoryum dia gorzelnictwa. Przy 
wyższej szkole przemysłowej w Krakowie zostało od- 
dane de publicznego użytku nowo urządzone labora- 
toryum dla gorzelniectwa i przemysłów pokrewnych, 
Celem jego jest kształcenie tak  teoretyezne, jak i 
praktyczne wszystkich pozostających w bezpośrednim 
lub pośrednim stosunku do przemysłów fermentacyj- 
nych, (gorzełnictwa, browarnietwa, fabrykacyi win i 
przetworów owocowych etc), aby przez dokładne obe- 
znanie ich z chemiczną i roślinno-fermentacyjną 
stroną całokształu lub odnośnego działu przemysłu 
fermentacyjnege mógł zakład ten wpłynąć dodatnio 
na rozwój tego tak u nas poważnego przemysłu. Po- 
wtóre laboratoryum będzie wykonywałe odnośne ana- 
lizy fermentacyvjno-fizyologiczne (chemiczne i bakte- 
ryologiczne), dostarczało praktyce czystych kultur 
drożdży i bakteryi, udzielało porad technicznych 
ete. O wszystkich bliższych szczegółach, jak o wa- 
runkach przyjęcia, o czasie trwania kursów ete. mo- 
żna się poinformować u profesora Steingrabera, Kra- 
ków ul. Gołębia 20. ` 


Z ryzków towarowych. 


Bank rolniczy we Lwowie. Dnia 23. sty- 


omia. Ceny za 50 kiiogramów loco Lwów Waluta 
koronowa Pszenica gotowa $25 do 835, pszenica nowa 
8:10 do 820, żyto gotowe 665 do 6:80, nowe 6'50 do 
6:80, owies obroczny gotowy 5'80 do 5:20, nowy 5:35 do 


550, jęczmień pastewny 5'20 do 5:40, jęczmień browarny 
550 do 5'75, rzepak 975 do 10:00, rzepak nowy 0-— do 
(+—, groch pastewny 6'25 do 6'75, groch do gotowania 
1:75 do 9:00, wyka 5:50 do 5:75, bobik 5:30 do 5:60, hre- 
ozka 0:— do 0*—, kukurudza nowa 5:80 do 6:00, stara 
6'-- do 6'10, chmiel za 56 kilo od 160 do 170, koniczyna 
ezerwona 60— do 66-—, biała 65'— do 75-—, mawedska 
45— do 60:—, tymotka 19'50 do 21-—, 

Spirytus loco za 50 litrów gotowy 19:50 do 19-75 
paritas Tarnopol eskontyngentowy 14:60 do 1475. 

Wiedeń dnia 23. stycznia. Cukier 18:40 do, 
—-— (spokojnie). Nafta galicyjska 65-30 do —'— spiry- 
tus 46:00 d 

Budapeszt dnia 23. stycznia. Kurs w koro- 
nach i po 50 klgr. Notowano pszenicę na kwiecień 7-84 
do 7:85, na październik 765 do 7:66, żyto na kwiecień 
6:59 do 6'60, na pażdziernik 0 — do 0'--, owies na pa 
ździernik 0*— do 0-—, na kwiecień 5'48 do 5'49, kukuru- 
dza na pażdziernik 0'— do 0—; kukarudza na maj 527 
do 5'28, na lip ec 5'37 do 5'388, rzepak na sierpień 11:50 
do 11:60, 

Oferty ma pszenicę: mierne 

Chęć kupna: słaba. 

Usposobienie: spokojne. 

Stan powietrza : łagodnie. 

Wiedeń dnia 23. stycznia, Kura w koronach 
i po 50 klgr. Notowano: pszenica cisańska 7-72 do 7:78, 
Żyto słowackie 6:62 do 6:68, jęczmień morawski 0-— do 
0*—, kukurudza na maj 5:27 do 5.28, owies węgierski 
5:57 do 5:58, rzepak 11:80 do 11°90, rzepak na sierpień- 
wrzesjeń —'—, olej rzepakowy na styczeń-kwiecień 
——, do -——. 

Ceny niezmienione. 

UBposobienie nieoznaczone. 


NADESŁANE. 


(Za tę rubrykę Redakcya nie odpowiada.) 


o —— 


Wyszły z druku podręczniki naukowe pada- 
goga PI. Reussnera: Gramatyka Połsko-Francuska 
(Samouczek), Ill-cia edycya 1.80 złr. „Samouczek 
Polsko-Niemiecki* l-y kurs XXII-a ed. powięk- 
szona o "/, 1.20 złr. II-gi kurs XI ed. 2.40 złr. 
a także Klementarze: „Polsko-Niemiecki' XX-a ed. 
i Polsko-Ruski z wzorkami pisma i rysunków, oraz 
obrazkami (478 figur), I-a ed., każdy Elementarz 
osobno po 18, 36 i 60 ct. Słowniczek „Polsko- 
Niemiecki* I-a ed. 22 ct. „Wzorki Rysunków i 
Pisma“ I-a ed. 22 ct. O nadzwyczajnej łatwości, 
|praktyczności i nżyteczneści „Samouczka* może 
i świadczyć 250.006 zwolenników metedy Reussmera 
i przeszło 2000 jezo uczniów osobistych. Skład w 
księgarni Połskiej ul. Akedemicka 2 we Lwowie. 


Sopa ZZ ZA Z IAA gw 


Ponownie otwarta zupełnie odnowiona 


pierwszorzędna 
poleca się łaskawym względom. — Zazna- 


|czam zarazem, iż w tem przedsiębiorstwie, 
'Bzczycącem się ongi dobrą sławą, dbać będę 
io rzetelne i sumienne obsługiwanie P. T. Go- 
ści, z wykluczepiem praktyk, uwłaczających 
moralności i powadze stolicy. 
Z poważaniem 
Henryk Atłas. 


Ubezpieczenie losów 
od strat przy wylosowaniu najmniejszą 
wygraną 
=Z ma caly rok 1904 === 
przyjmują 


Sokal 8 Silien 


Wobec wysokich kursów losów żaden po- 
siadacz losów nie powinien zaniechać zabez- 
pieczenia się przed dotkliwą stratą w razie 
wylosowania. 


Zakład wodoleczniczy === 
dr. A.Ghramca w Zakopanem 


otwarty cały rok. — Centralne ogrzewanie — 

Swiatło elektryczne. — Kanalizacya. Wo- 

dociąg. — Nowo urządzone łazienki. — Cena 

od osoby 8 koron dziennie z całem utrzyma 
niem. — Prospekta na żądanie. 


mię i szli obok siebie poważnie i spokojnie. 

Naraz popatrzyła na niego młoda żona i 
rzekła: 

— Pomyśl, Robercie, wkrótce będzie iwa 
dni jak my się pobrali. 

On zaprzeczył jej, obliczył godziny i 
stwierdził, że dwa dni właśnie teraz minęły. 

-- Ależ, Robercie, nie bądź takim pe- 
dantem —' odparła, 

Nie namyślając się odpowiedział: 

— Nigdy nie byłem pedantem i nieste- 
ty, zbyt dużo rzeczy brałem lekko 

Popatrzyia na niego trochę zdumiona, 
trochę przestraszona, lecz zaraz uśmiechnęła 
się i zapomniała o jego słowach. 

On jednak przypomniał sobie znowu, że 
ma zrobić żonie wyznanie. Właśnie był do- 
bry do tego początek Lecz znów je odłożył, 
chociaż ta myśl go piekła. W gruncie rzeczy 
mimo całego swego lekkomyślnego życia był 
trochę pe”antycznym. 

Ponieważ republika nie dawała mu mo- 
źności prącowania w urzędzie, chyba gdyby 
się wyrzekł swoich tradycyj rodzinnych i 


swoich zasad, ponieważ do wojska nie chciał 


wstąpić, a w swojej posiadłości nie wieleby 
miał do gospodarowania, w braku zatrudnie- 
nia został w Paryżu łobuzem, do czego jeszcze 
pomagało r u, że główny jego majątek zło- 
żony był w papierach wartościowych, które 
tak latwo rozmienić. Jego przyjaciele nazy- 


Dom bankowy i kantor wymiany 


3 

Wr TEOFIL ZALEWSKI 

ordynuje od 11—12 i od 3—5. — 8ykstuska 35. 
Leczenie zboczeń mowy. 

Specyalista w chorobach uszu, nosa, gardła i krtani 


we wlasnym interesie 


Żądać | 
| 


prawdziwej Kathrawiere 
Kneippowskiej kawy słodowej 


tylko w pakietach z marką ochronną 
we uzimmewyawoeć | 

proboszcza Kueippa i nazwiskiem 
Kathreiner a unikać starannie 


wszelkie inne naśladownictwa. 


04.11/b 


a LJ [| » 
|Kupujcie czarne jedwabie! 
Za trwałość gwarantuje się! 

Proszę zakądać próbek naszych jadwa- 

materyj od koron 1'15 do 18— zs metr. 

Szczególnie: Najnowsze .nalocye Ra toalety 
ślubne, wizytowe i spacerowe, takie koloro- 
we i białe, 

Sprzedajemy do Austro-Węgier wprost prywa- 
tmym i posełamy podług wybræmej próbki jedwabnej * 
materyi wprost do mieszkań o0lone i opłacone. 


Beh weizer dz Co.. Luzern (Sihvo). 
775 Seidenstoff-Eksport. 


HOTEL EUROPEJSKIE. 
Alberta Szkowrona. 

Przyjechali do Lwowa dn. 28. stycznia 1904. ` 

A. Stankiewicz z Wolicy, A. Małecki z Żydaczowa, 

M. Wierzchowski z Peczeniżyna, S. Agopsowicz z 

Nowego miasta, K. Gostyński z Potoka, H. Czer- 

kawska z Monachium S. Tamala z Poszouny, J. 

Jarzymowski z Chłopczyc, H. G. Haszlakiewicz z 

Tehlowa, W. Baur z Wiednia, B. Zatorski z Wań- 

kowy, J. Kopczyński 7e Zbaraża, G. i R. Wolf 
Ptottegg z Rzeszowa. 


2 ostatniej chwili. 


-m - w W W MM . 


RBosya i Japonia. 


Berlin 23. stycznia. (Tel. pryw.) Ber- 
liner Tagblatt donosi, że sytuacya w Azyi 
wschodniej przedstawia się bardzo pomyślnie. 
Pewną jest rzeczą, że przyjdzie do pokojo- 
wego załatwienia sporu, miąnowicie zawarty 
będzie między Japonią a Rosyą kompromis 
w formie układu, obowiązującego przez ozna- 
ozony szereg lat. Interwencya mocarstw jest 
wykluczona. Nie prawdą jest, jakoby Stany 
Zjednoczone dążyły do pokierowania sprawy 
japońsko-rosyjskiej przez sąd rozjemczy. 

Lemdym 23. stycznia. (Tel. prywatny.) 
Nadeszłe tu przez Paryż wiadomości z Pe- 
tersburga wzmacniają nadzieję pokoju. Sły- 
chać, że car zamierza naczelne kierownietwo 
wschodnio-azyatyckiej polityki ponownie od- 
dać Lamsdortfowi. Nota rosyjska z odpowie- 
dzią jutro ma być doręczona Japonii. 

Paryż 23. stycznia. (Telg. pryw.) Do- 
noszą tu z Petersburga, że dwór rosyjski 
jest przekonany, iż da się uniknąć wojny. 
Wszystkie starania zwrócone są obecnie do 
akrócenia pertraktacyj, ponieważ obecna sy- 
tuacya wymaga kosztów, pochłaniająch milio- 
ny rubli. 


Parlament francuski. 

Paryż 23. stycznia. (Tel. pryw.) Prasa 
przychylne rządowi podnosi, że po wczorajszem 
posiedzeniu izby deputowanych gabinet wy- 
|szedł wzmocniony. Pewną jest rzeczą, że dłuż- 
(szy czas się utrzyma. 
Prasa nacyonalistycsna wywodzi, że re- 
,zultatem wczorajszego posiedzenia izby jest 
zrzeczenie się Alzacyi i Lotaryngii. 


| Hraków 23. stycznia. Po przeprowa- 
dzonej rozprawie uznał trybunał Wiktora 
Skołyszewskiego winnym przekroczenia wmię- 
szania się do czynności urzędowych wszakże 
bez użycia gwałtu i skazał go na 5 dni are- 
sztu z zamianą na grzywnę 50 koron. (Patrz 
w rubryce: Z Krakowa). 


Do dzisiejszego numeru dołączamy prospekt 
pisma ludowego Nowy Dzwonek, wy 'awanego przez 
ma M. Dziurzyńskiego i wszystkim przyjaciołom 
oświaty ludowej serdecznie to pismo zalecamy 
z prośbą o jak najgorętsze rozszerzanie go pośród 
ludu, 


wali go nieraz filozofem, gdyż zdarzało się, 
że gdy w kawiarni de Paris siedzieli z jakąś 
aktorką lub tancer:ą, której łaskę zdobyć 
można było tylko wspaniałem lub szalonem 
wystąpieniem, na niego przychodziła czarna 
godzina i rozpoczynał rozmowę o znikomości 
tego świata. Piękna Alice Colombier, która 
takich filozoficznych rozpatrywań nie lubiła, 
powiedziała raz do innych panów: 

— Zobaczycie, pan de la Caille wstąpi 
jeszcze do klasztoru. 

Te wszystkie myśli szybko przemknęły 
mu po głowie, lecz uleciały zaraz w obec 
szczęścia, którem był owładnięty 

Szli promenadą des Anglais nad morzem. 
Czynili uwagi o spotykanych osobach. Denise 
miała jasny rozum i począł się on teraz oży- 
wiać i przejawiać drobnemi iskrami w jej 
spostrzeżeniach: ta dama pedobną była do 
żebry w ogrodzi: zoologicznym, ten Anglik 
miał coś w sobie z foki morskiej, jaką widy- 
wała w tymże ogrodzie. A te dwie małe 
dziewczynki z dużymi nosami, zapowiadają- 
jeymi wiele na przyszłość, czyż nie przypomi- 
|nały buldogów. Mały zaś chłopak z wysunię- 
tą naprzód szczęką, płaskiem czołem, z czar- 
nymi gęstymi lokami był zwykłym pudlem. 

(C. d. n.) ' 


GAZETA NARODOWA z Niedzieli dnia 24 Stycznia 1903 Nr. 19. 


a m = a Z m | M M BA A -i 
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K E Elektro magika! s - | J, tun. paczki 

A 0.E-A_N każdego rudzaju powinny być troskli- HQ | - = 5 -- -e.r m: i KOEN 1:20, I a 
: I'60 i wytej. 


Indo Ceylem 
koron 1'30 i t70, 
Okruchy 
70 h, 80 h., ! kor, 
i 1 kor, 20h, 


ko = ra tea Ea gdyż przez nie najmniejsze skaleczenie może dojść do najgrożniejszaj, ciężkiej 
kA | do wyleczenia rany. Od lat 40 uznana jest iako środex do opatrzenia rany, 


ukaznją się wspaniałe ko- : z > AE A éd 
ścianie. m irytus azpilkowy rozmiękczająca, ściągsjąca maść, tak zwana Pragakm maść domowa. 
sę Mak kie p Ochrania ona rany uémierza zspaienie i ból, działa chłudząco przyspiesza 


© 9 
ksi L 
Hotel-Pension ! koosyeka. Powiększone za Elektryesna' kieszonko= i d każde nie: 
! ulepszone. Otw rte rok cały. Ceny umiar- ŚŚ "c. wa lampa z wkładającą Zranienia Tot saa e Ta 


EEE HEO E 


Stosowne na piękny poda* powinien się znajdować w każdym pokoju R: SEP j dzień 
Peży czki na Losy i efekta runek. Do nżytku jako|chorego i dziecinnym. Jedyny prawdziwy wyleczenie H, zabliznienie. w" Odwrotna wyszłka co dzień. "U niy dA Re” 
ped warunkami najkorzy- kieszonkowa lampa i la- destylowany wyciąg z sosny, którego bal- Za nadesłaniem poprzedniem k. 3'16 wysyła się 4/1 puszki 4 Mn pł" yli 
otmiojzzy ai. tarnia elektryczna, Cena Zjsgmiczne składniki zawierające kwasoród, jj 72 k. 336 6/2 puszki, za k. 460 6/1 lub za k. 496 9/2 N ka A ŻE R 
6-cioma obrazami k. B*50.|rozpylone w pokoju nadają znakomite uslu- puszki opłacone [do wszystkich stacy: austr. węg. monarchii. EE Y sk int 
Losy Ti Sama elektryczna lampajgj jęcznicze na chore organa oddechowe iji Wszystkie ezęści opakowania mają prawnie zastrze-- mały oo 


kieszonkowa k. $. Baterya mapano k. 1. r soakomita prezerwatywą przeciw choro- żona markę ochronną. 103 

Wysyłka za pobruniem. Dom eksportowy|bom dziecięcym. Głów = Pp p ągT k d 
- ý ny skład: B. FRAGNER, c k. nadworny dostawca, apteka po 

M. Rnndbakin, Wien IX., Berggasse 3.) Pamiiyy, Rb R: spikony „czarnym orłem“, Prag, Kleinseite, róg Nerudagasse ur. 203. 

eeg Ej href focia Skład w aptekach Austro-Wę. We Lwowie w znanych aptekach. 

i z wypalonym korkiem, do na-f 


gdziekolwiek zastawione, we Lwowie 
albo też w bankach prowincyonal- 
nych, wykupujemy i dopłacamy de 
pełnego kursu dziennego. Te sa- 
me losy (tj. te same serye i nnmera) 
odsprzedajemy na życzenie na do- 
wolne raty miesięczne. Posiadacze 
losów potrzebujący gotówkę mają n 
nas tę bardzo wielką dogodność, że 
otrzymują za swoje losy pełną war- 
tość kursowa, zapewniając sobie 
zarazem natychmiastowe wyłącza 
Be prawe gry przez równocześnie 
wystawioną umewę, zaopatrzoną w 
numera i serye owych losów. 
Dom bankowy i kantor wymiany 


Rohatyn i Ulam 
Lwów, Sykstnska 8. 
szelkich infomacyi tyczących się 
losów, efektów i spraw bankowych 
udziela się chętnie i bezpłatnie a na 
zapytania odpowiada się natychmiast. 


Proszę wszędzie 
żądać Herbatę 
Monopol z Rączką, 


1 nagazym JULIUSZA GROSBEGO w Krakowie 


Największy zbyt Herbaty w kraju. Gdzie nie ma proszę pisnó wprost, 
að 


ź ć ARA, \ pa? lo 


f— 


Kio chce sobie zaoss- 
ezędzić pieniądae, nie- breint s 

chaj zażąda wielkiego ilu- x R Sa ota Toy Í RERORAADAOAAORAAO 
strowanego cennika zega- 


rów, łańcnszków, wyrobów J ul. Bittnera 


jubilerskich, z chińsk, sre- 
a bra, instrumentów musycz- Aptekarza w Reichenau, N. A. 


zg nych, części składowych ze-|Cena jednej flaszki szpilkowego spirytusu 
gara, który będzie posłany|k 160, 6 flaszek 8 k., patentowcny rozpy- 


: lacz k. 860. 79 
za darmo 1 opłacony. F. PAMM, Kraków, | 
ul. Zielona 3. Rok zał. 1852. 


- Ostatnie nowości! ge JT —G—————————— 
| wm Zas Dr. GOlis”a 


Świeży transport ga” 


b eS || Proszek spożywczy 


| 2 m E 

~ najnowszych wzorach. 

+ Szezupli + 
osłabieni i dzieci nabierą ciała po 
krótkiem użycin najlepszego środka 
pożywnego 
„IKopolo'* (pr. ochron.) 

Panie mieć będa wspaniały biust. 


Ceny najniższe (z perłowej masy od 8 zł.) i (sprzedawany od r. 1857). 


KOPERNICKI i SYN ŚJ „m pozer sę dary m 


(ena malego pudełka K, 1:68, dużego K. 2°52, 


Marka ochrona: Kotwica. 


Liniment. Caps. Comp. 
z Richtera apteki w Pradze, 
uznane powszechnie jako naj- 


$ 
t 


Y Á = Mi fi 6:— : 
DROBNE OGŁOSZENIA ek, rely sze kid j- A PRE loptycy i meckanicy m6 Proszę mać Taraan Dr. Gólis'a proszku do potraw | awa- 
po B ot. od ga kich aptekach po cenie 80 szal., Pewne działanie. Wiele podzię- | aS na moja marke ochronną. Ka | 


Wyłączni producenci (od r. 1868): 80 
Dr. Józefa Grólis'a Następcy 


Wien, I, Stephansplatz 6 (Zwettlhof ). 
Wysyłka hurtewna i drobiazgowa 


Wielki krach ! 


K „Nowy York i Londyn nie oszozędziły i stsłego lądu i wielk. 
W fabryka wyrobów srebrnych, widziała się zmuszoną wysprzedać wały 
swój zapas za małem tylko wynagrodzeniem za pracę. Jestem upeła0- 

mocniony to uskutecznić. Wysyłam zatem każdemu sa zwrotam 6 złr, 
60 ct. następujące przedmioty : 

6 sztuk nożów stołowych z prawdziwą angielska klingą, 

6 widelców z jednego kawałka ameryk. pat. arabra, 

6 łyżek z amerykańskiego patent. srebra, 

12 łyżeczek z amerykańskiego paient. srsbra, 

1 chochla z amerykańskiego srebra, 


| RZA m 


Hierbata 


ehińsko-rosyjska, zbiór majowy, Świeże Z 
Souchong I. słr. 3'75, II. złr. 3:—, Okru-|R 
chy najlepsze złr. 1-75. Okruchy drobne 
złr. 1'30 za funt. Dwór Łapszyn Brzeżany. 


Lwów, plac Haliski I. 


9432 


Kr. 1.40 i po 2 Kr. do nabycia. 

Przy kupnie tego wszędzie 
ulubionego Środka domowego 
należy przyjmować tylko ory- 
ginalne butelki w pudełkach z 
naszą marką ochronną „Kot- 
wicą“ z apteki Richtera, wten- 
czas można być pewnym, że się 
otrzymało preparat pra- 
wdziwy. 

Apteka Richtora 
pod „złotym lwem“ 


w Pradze, h 
++ |. ulica Elżbiety 5. ee 


kowań. Do nabycia we wszystkich 
aptekach i drogueryach En gros: 
Fr. Vitek & Co., Prag, W assergasse 
nr. 33. We Lwowie: Piotr Miko- 
laseh i Sp. apt, — Z. Rueker, apt. 
pod srebrnym orłem. 119 


Dobry uboczny zarobek. 


Solidny, rzetelny sklep ze suknem i mo- 

dnymi towarami, dobrze rentujący się na 

prowineyi odda zastępstwo, day E T E 

mie sprzedaż swego M. 
Ii ciaznień rocznie! 


kolnej w B PT. ajencei lub T paagwie, którzy 

j solnej w Bu- u s by się podjęli rossprzedaży za dobrą pro- 

Zarząd muzyk sku, posznkuje Ajenta książek, wizyą interesom przemysłowym, fabrykom, v / ja | złównemai wygranemi 
> a mianowicie: 2 po 36.000 lir, 2 po 20.000 lir, dalej jedna 100.000 fr., 


człowieka inteligentnego, sumiennego, trzeź- domenom, zarządom, właścicielom dóbr. 
Jedma 76.000 fr., jedna 25.000 fr., jedna 40.000 kor., jedna 30.000 kor., 


$ 
: 
: 
; 
? 


wego, któryby mógł objąć prowadzenie ma-|mogą być i Panie — do sprzedaży nowego|urzędnikom etc. zechcą nadesłać swoje 
zyki na instramentach dętych. Potrzebne katolickiego wspaniałego dzieła (M. 13), adresy pod: „K. D. 1774“ do J. Anbreeh. 


są ówiadectwa na dowód uzdoluienia facho-|poszuknje H, Bekwarz, Berlin, Oranien- ta, Praga „Spinka“. 122 dwie po 20.000 koron i wiele innych dużych wygranych pobocznych, na- 1 chochelka z amerykańskiego patent. srebra 

u Ptol siç sy a: l NS - bnrgerstrasse 12. 124 - stręcza następująca bardzo Korzystnie »estawiona grupa losów: 6 angielskich spodków Victoria, G. N. 24/1 
go, kierownika sskoły wydziałowej w Bu- a Ciąznienia 1 2 wspaniałe świeczniki f 

Le) aji I włoski los Gzerwonego krzyża 453,6" Tia ; 


1 rozsypywacz cukru. 


42 przedmiotów tylko za złr. 6.60. 
|, Te 42 prz dmioty kosztowały dawniej 40 zł. a obecnie mozna ję 
mieć za tę niską cenę złr. 6.60. 

Ameiykańskie patentowane srebro jest na wskróś biały:a metalem 
który barwę srebra 25 lat pod gwarancyą zachowaje. Najlepszym dowo- 
dem że to ogłoszenie nie jest žadnem oszukaństwem, zobow:%zuje 
się niniejszem publicznie zwrócie każdemu pieniądze bez trudności, ko. 
j mu towar Się niepodoba. Niechaj więe nikt nie opuści sposobności ną. 
g bycia tego wspaniałego garnitura, który szczególiiej nadaje się na 


wspaniały podarunek weselny i okolicznościowy 


jak niemniej dla każdego domostwn. 
Dostać można tylko pod adresam : 9306 


A. BEIRSCHBERGA 


I węgierski los Czerwonego krzyża 4);5" | 

I los Dombau Ciągnienie 1/3, 1/9. 

I serbski los tytoniowy Ciągnienie 14/1, 14/5, 14/9. | 
f 


© 
Czerwone — __ Powažne 
rską i miastowę, poleca koncesyońowane 5 kilo czerwonych pomarańcz Małżeństwo | 


: ; GA 3 albo mandarynek kor, 3'20 
m. © ARJ Nigaceynowskiej; A S I oryg. skrzynka 300 sztuk czerwo- Podcsaz mojej podróży, którą odbyłam ze 


nych pomarańcz kor. I2'—|sp, molm mężem, byłam także i w Galicyi, 

E + 8/10 słodkiego wina Refosco 5 60|która mi się bardzo podobała i chciałabym 
H H Treczyńskiege, —j!? faszek > on » 28'—|z chęcią wyjść tam za mąż. Mam lat 24 
Gukiernia Lwów, ul. Fredry, opłacone sa pobraniem poeztowem, jestem bezdzietną, religii chrześć. i posia- 


funt pomadek 60, cnkrów 80, karmelków 40, anr dam 350.000 koron gotówką. U mojego 
czekoladek 1'—, owoców 1'20, ciastka, pącz- Giovanni Spanghero, Triest. przyszłego męża kładę główną uwagę nie 


ki po 3 ct. 81 tyle na jego majątek, ile na charakter, Po- 
|daręczni zastępcy 


nieważ władam tylko niemieckim językiem, 
a H + zaręczynowe, obrączki s P sk. s 
Pierścionki ślubne spina bukię. dla całej Galicyi, Śląska i każdej większej 


Oficyalistów „aa skat, ivor- 


które można nabyć za gotówkę ¡około 107 koron) lub 
w 32 ratach miesięcznych po 4 korony. 
Wyłączne niepodzielne prawo do wygranych natychmiast po zapłaceniu 
pierwszej raty. Pierwszą i drugą ratę neleży przysłać mi przekazem poez- l 
towym, ;oczem kupnjący otrzyma natychmiast prawnie wystawiony doku- 
ment kupna z wyszczególnieniem seryj i numerów losów i czeki pocztowe 
na przesyłkę dalszych rat. 


EDWARD UREAN 


upraszam przeto zgłoszenia w niemieckim 
języku kierować pod „Galizien* post la- 


iej i EZ i gerund Klansenburg (Niebenblirger). — D > 54 
towe oraz wszelkie wyroby ze złota i sre- a jedi p ajj $ e. Anonimy nie przyjmują się. Dyskrecya rze- l ©RRR ban 4P WS y- Dom eksportowy amerykańskich patentowanych towarów srebrnych. 
bra poleca Fr. Kwasniewski, wejkich firm dla handlu z wiuem. Łaskawe czą honoru. 125 Berno, Grosser Platz nr. 25 (dom własny). Wien il., Rembrandstrasse 19/K. — Telefon Nr. 14592. 


Lwowie, Halieka 15. Pazyjmuje wszelkie zgłoszenia pod „P. L. 9699* do Huasen- 


ZF Rzetelnych, stałych odsprzedawców ustanawiam wszędzie. — 


reperacye i obstalunki. steiga % Voglera w Budapeszcie. 123 Ceny niskie. — Wysoka prowizyn. Wysyłka na prowincyę za gotówkę lub za zaliczką. + 
F żastępstwo m ma Proszek do czyszczenia 10 ct. T 
z egzaminowany, ' z > 34 . 
Leśniczy z wieloletn'ą prakty- oż czek ma Giakiey 6 i Bukowinę Tylko k avite zapewnia przdziwowość. 3 
paki. a KĘ FW 107|do rozsprzedaży specyalnych tłustości i sca | du: naśladownict Hi z Kraków, 21 maja 1899 < 
e n E K E : 1 4, 2 a . 
Zgłoszenia do Administr. pod lit. A. B. 16.08 zastaw pensył udziela Spółka Pasze EDA: Twą h powodd nasiatowniciw nważać sle powinno na Nazwisko Rosa Setaffer! Posyłkę Pańską otrzymałam i jestem z niej tak zadowoloną, że posyłam dal- 
5 kredytowa — Kraków, Basstowa 9. E aa = t £ 60 p I. GREG: Jedynie prawdziwy z taką za- Pi kno Ś é z t b i ! sze zamówienie. Księżna Amalla Czstwertyńsks. 
insert. kaneelar, Praha, Jindrlaskaj“ejestrowaną marką ochronną. ię Jes ogac wem: Z nadesłanego towaru bardzo jestem zadowolona. 
> szkół średnich z do- nl. 19. 118 e A Krystynopol, Galicya. Siostra Jeanns, przełoż. Tow. N. P. Maryi 
Dwóch UCZNI m. obywatelskiego, Przy r zady Piękność jest potę ą! Ż przysłanej zastawy jestem bardzo ZIE prosz At P i 
przyjmie na mieszkanie wdowa po właści- d biani 2 z sz s ę o Bow} posyłko. 
cieln SE Koda rodeia opiekę d o wyra d. r 3 Krople do zębów uw Te SS ay, ye R l yi Schaff Lubaczów, @alicya, Babic, kapitan, 
u a p 4C, < ZE 
lktoskliwość, Bliwa wialomość «gaj Yody sodowej ||. ion zas sómierzają natyoh- ny środek. piękności prog O „LODU DA LoT 
i i i s © 0 h. i : h. 0 5 u =BGTD., n, 1. Keblma A = MA. TR 
l. 32 B. I. piętro. Ua wolnych od alkoholu A PE, Mikolaacha, w wynaleziony przez nią samą za skutkiem używany, HERBABN x ego 
w a i i j t TD kiego. 70 T dla każdej z Pañ- ! LJ © 
Kukurydz każdej jskości dostar napojów Stryju w aptece J. Drągowskiego Poudre Ravissante la kaddj Pad | p 7 k 
oma tanio J. Spaun- bardzo wydatne — dostarczają od wisk używała jest nieodzownym, nadajs cerze Iśnia- 7 j 
dori Nowosielitaa (Bukowina) Na taga. kks, 175 i wyżej AJ zakład PRIESSNITZTHAL cej białości i ukrywa pod swoją prześliczną powłoką 
nie próbki. SE RÓ o kome A SEE A ypa e Aa etde N z kwasów podfosforanowych. 
z gn z szerzone skutkiem używania złych bielideł i nadaje Od lat przeszło 88 używany i przes wielu lekarzy jak najlepiej po- 


Zjednoczone fabryki jako Towarzy- Bu led A A io, 


stwo komandytowe. ładkowy — cierpienia wątroby — 
Buda choroby brzuszne — hemoroidy — 
Wz a mę Alo ag 3 reumatyzmy i ogólne osłabienie. 
oda zap” my o Metody leczenia: 
Leczenie woda Inhslncya podług 
Leczenie elektry- dr. Bulling 
cznością Psychotherapia 
Powietrzne i sło-|Kąpiele kwasero- 
neczne kapiele dowe 
Dobre odżywianiej Masaż 


$ JE a A BIE lecany syrop przeciw eierpieniom płuen age- 
kaide) Ja o A ada (2 ma 2] AE: dzi kaszel. Ponieważ posiada poia Eni haha da cła Pda 
Żna się myć bec YE eia TENE e wienie, a przez to ułatwia odżywianie. Wprowadza do organizmn żelazo 
Prawnie zastrzeżone. |ziałania. Cęna 1 pudełka Kore: 5ik ŻJJO8E- | w stosunku łatwo strawnym, przyczynia się znakomicie do wytwarzania 
j ' p s oron 30 i] krwi, zaś dzieciom zadawany z powodu zawartości soli fosforowo-wapien- 

Gróme ravissante odmładza o lat dziesiątki, utrzymuje skórę gładką | nych ułatwia im tworzenie się kośei ; 
ielastyczną, a na wieczory powiana go każda z pań Cena flaszki Herbubny'ego syropu wapienno-żelazistego : 


używać. Cena słoika $ kor. 23 i za. 125 = k. 256, pocztą 20 et. — 40 h. więcej za opakowanie. 


3 H zapobiega obwiśnięsiu skóry. wzmasnia ją i jest najzna- ` mie! Ostrze 
Eau ravissante komitszym pewnym w skutku środkiem  toaletowem. lnb podobnie nazwanomi WI Lie pak 
Coua za 1 flaszkę 5 koron. — Crem, woda i puder były na wystawach ; odmiennami w swoich składnikach a Paa i 
paryskiej i londyńskiej międzynarodowej w r. 1697 premiowsn: wielkimi złotymi działaniu od naszych od lat przeszło 38 pozosta- 
medainml. — Za nadzwyczajne skutki moich środków toaletowych daję całkowiią 


Zdrowotna gimnastyka. € 
we à l U łych oryginalnych preparatów syropu wapienno» 
gwarancyę. Niezliczone listy pochwalne z najwyższych kół towarzyskich są do dys- żelaristego z kwasów podfosforanowych. Prosimy 

pozycyi i tylko dyskrecya nie pozwala ich ogłaszać. Każdej damie poiocam bardzo 


Cenniki gratis, 73 
wala ia zatem zawsze wyraźnie żądać Herbabny* - F 
6 k. uprz. opnskę na czeło do osiaguięcia bez fałdów marmurowo białego czola, ' 4 by. obo] 


| Główny lekarz: Dr. Józef Weiss. 
ropu żelazisto-wapiennego i baczyć, aby obok (4 


za sztukę 4 ker. Wyborne mydłe piękności „Sayon-Ravisiante" cuka k 160 . wydrukowana a przez władz tok g 
?? lacze 0 22. koron 2'40. Mim. Rosa Schafter czaruje swoim „Kinoir“ który każdym siwy 1e marka ochronna e | sio Każe | F. 
I kład włosom przywraca napowrót kolor dawniejszy, najwspanialsze blond, połyskujące Jedyny wyrób i główna wysyłka: Wiedeń, apteka mae Bari p. 
reszta za zaliczką koiejową. Jedyny skła Å. zi G m A W W 4, niezliczona ilość ludzi cierpi niepotrzebuie|kasztanowate i aksumiine czarne, żadue mycie nie jest w możności zmienić osiągnięty herzigkeit* VILI, Kaiserstr. 73—75. Skła y we wielu aptekach. Mii 


kolor. Jednorazowe użycie wystarcza. Cena małego kartonu kor. 8, większego k. 10. 
Firma założona w r. 1875. „Katalogi ber-lwe Lwowie, uL Sykstuska L 14, na przepuklinę ? i y y go ę | GEE 
a > 
( = | ( 


E a aT E A F E EFL Ag A Prawdziwy tylko z moim obrazem. Zamówienia poczt. «dresować do : i 
8 1a alo’ oszę zażądać bespiatnie sposo s i i 
—————nnn—n kowe i awe SE: grawury listami dziękczynnymi wielu uleczonych|Roga Schaffer, — Wien, XIX|2, Hammersohrmied- 
a 3 4 s 
powstaje wskutek złych 
na przeciągi narażonych 


: przez dr. Ralmanna, Valkenberg ur. 400, 
Eckert'a „Edelraute" 
klozstów. b 


Fiu różnych metatach po najumiar- Holland. Opłata listów 25 h. kart i0 h. gasse 18. ( 
dietetycany 


kowanńszych-cenāch. 34 nn | Mam | ZAŻĄAĆ naley tylkv preparatów Róży Schafer. Jedyny skład we liwow.e : Zyg: 
Naturally 
hygieniczne klozety pokojowe 


0 50', taniej od cen sklepowych 


Singera 
maszyny 


| do azycin o najlepszem 
wykończenin, skntkiem 
czego odpowiadają odnoś- 
nym celom, dla jakich by- 
'wają nabywane. Wysokoramienne ręczne 
z elegancką pokrywą, wszelkiemi przybo- 
rami, ilustr. podręcznikiem 42 k. Nożną 
49 k. Pierścieniowa, niezrównana do użytku 


drukarń kauczkowych 


Skład 
"987104 


munt Rucker, apteka pod „srebraym orłem*, ? 


Księgarnia Polska — anumanmsmasimmonsnan:sammas o 


we Lwowie, ul. Akademicka 3, 
poleca dzieła pedagogiczne 


REUSSNERA E5ESESESESOSESE5SELSETOSESOSE SE! 
do bardzo prędkiej i najłatwiejszej | 
nauki Obeyvh Języków bez nau- 
ezyeieln, z objaśnieniem wymowy ij 
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kluczem | 


ži 

w í . SETI 

N aira 9 Perfumy z bialych fiotków © 
5 

o 


| 
ES 
C= 


Z dniem ł. lipca r. b. 
wydzierżawia się ma lat 12 
folwark 


Jarnawce 


w powiecie przemyskim o 7 klm. od mia- 
sta Przemyśla oddalony, 

Folwark ten obejmuje około 400 m. 
ziemi ornej, tndzież łąk i gorzelnię o 418 H 
kontyngentu. 

Reflektanci zechcą się zgłosić do Za- 
rządn dóbr 
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destylowany, bardzo 
smaczny, wzmacnia- 
jacy żołądek. 
Na polowania lub 
wy6leczki, zmiesza= 
: í ny z wodą, znako- 
Mau mity odświeżający 
GOETH napój. Poleca się 


i. A jako najlepszy. do- 
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Polsko-Francuski kurs I-szy|> 
znakomite. — Cena I k., 2 ko 8 i 4 Kor. 


k.3'60, kurs ll-gi k. 9'60, 
+8 JAN IHENATOWICH, S» 


Gramatyka Francuska 360. 
Lwów, Sykstuska 25. i plac Maryacki 11. 


Wypisy Franeuskie k. 2'1o. 


Peolske-Angielski kurs I-szy 
k, 2'24, kurs Il-gi k. 3'60, 


Gal 


SEDESE 


środek | aństwa Krasiczyn Polsko- Rosyjski kur: I-s : : ŚW ajj 
mowy P yz" y pd 3 = 2a zed A c, zy L NU | są według wrzeczeuia pierwszerzędaych powag ie: arskich 
Cesarsko król nadw. dostawca Amerykański Przewodnik EP5F5ESESEGESESEGKCSEGESPSOT5ESA5 EB: niezbedne do utrzymania zdrowia, jakoteż w czasie upieki 


chorych. 
„37 zegóło~o illustrowane cenniki bezpłatnie . franco 
w fiii c. k. uprz' fabryki kłozetów 


L. Guttmann, Lwów, 
ul. Jagielońska 1. 8. 


Największy wybór wszystkich gutunk-w: Klozetów 
domowych : pokojowych, stolców ślozetowych, Pots de 
chambre, Bidet-, w»uien bąo'elowych, komeletnych urzę- 
dzeń kąpielowycn, pieców gazowych, Rechands. mebli mo- 
siężnych i żelaznych, wózków dziecinnych, foteli do woże- 
nia chory h, hygienicznych spluwaczek, papieru Hlozeln 

wozo ete. 

Jeneralny szład dia Galcyi austro-węgier kiego 

Thermopiztor » przedsiębiorstwa. 
Ez O E; 
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Wydawca i odpowiedzialny redaktor Platon Kostecki Z drukarn i litografii Pillera i Spółki. 


z rozmówkami angielskiemi k. I 30. 
e mały h. 15. Za oprawę ka- 
żdego tomu z powyższych dzieł 
dn dopłata po ln. 50. 76 


Telefon ur. 448. P | 
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ə PIGULKI BLANCARD'A e otwarty d. 19. stycznia 1904 r. | 


Akademia Handlowa 
w Hamburgu 6 
rozpocaync 59 Semestr 
4.5. kwietnia 1904 r. Kursy 
handlowe jednoroczne i półro= 
czne. Prospekty 1 wszelkie 
objaśnienia udsiela Dyrektor 

, JaC L. PETERS 


NA JODZIE ZELAZA NIEZMIENNYM = 
POTWIERDZONE PRZEZ AKADEMIE MEDYCZNĄ W PARYZU 


I šine skutkują w Bladaozos, Niedokrwistości, Bladości cery, w Sy- — dą ; 
© glis organicznej w Lymfatyzmie i we wszystkich chorobach spowodowa-WIJ rzędnych europejskich hoteli, odpowiadający wszelkim wymaga- 


© nych zarodkiem skrofulicznyim (nabrzmienia, strum, wole na szyi, etc.) niom Mzanownej PT. Publiczności, ze Światłem elektryczaem, windą (lift) i ła- 
GDUZA. 2 do 6 Pizułek dziennie. — BLANCA RD & Gi, 40. rue Bonaparte. PARIS. OÑ ,.y,mi Cena pokoju począwszy od 3 k. 50h. Restauracya 
0...0000000000000000000000000000G005 Pierwszorzedna, prowadzona we własnym zarządzie. 


We Lwosie:-w aptekach PP. Mikolascha i Sp., Wiewiórskiego i Ruukera. b z 
W Krakowie w aptekach: PP. Wiśniewskiego i Redyka, åz L. p jad de i 


zupełnie odrestaurowany i urządzony na wzór pierwszo 


póz mą w a M 


